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VIII Memoriał Józefa Grundmana

Zawiedli
kibice

(OBORNIKI ŚLĄSKIE) 
Dla Rafała Kaźmierczaka 
(MAT Jelcz Lasko wice) zwy­
cięstwo w rozegranym w nie­
dzielę kolarskim wyścigu kla­
sycznym, M emoriale Józefa 
G rundm ana, było pierwszym 
triumfem wśród seniorów. - To

dla nas znakomity weekend - 
cieszył się trener MAT-a Zyg­
munt Walczak. - W piątek mój 
zawodnik Krzysztof Szafrań­
ski wygrał Puchar Władysła­
wa Frasyniuka. Teraz wygrał 
Kaźmierczak.

dokończenie na str. 2

FOT ANDRZEJ BURYŁO

Roman Głowaczewski, burmistrz Obornik Śląskich wręcza pu­
char Rafałowi Kaźmierczakowi..

Zuchwała kradzież samochodu za 10 0  ty s . zł

Skok przed Skokową
(OSOLIN) Niemkę polskie­

go pochodzenia, która przyje­
chała w rodzinne strony kilka 
dni temu. pobyt w kraju bę­
dzie kosztował krocie. Kobieta 
straciła wszystko, co ze sobą 
miała: wart 100 tys. zł samo­
chód, bagaże, rzeczy osobiste, 
dokumenty, a nawet klucze do 
mieszkania.

Niemka podróżowała swoim 
nowym audi w kolorze morskim 
z perłowym odcieniem i z nie­
mieckimi numerami rejestracyj­
nymi. 4 bm. wieczorem chciała 
dotrzeć do Skokowy. Pomyliła 
jednak drogę i skręciła w kie­
runku Osolina. Gdy się zorien­
towała, że coś jest nie tak, po­
prosiła o wskazanie właściwej 
drogi napotkaną kobietę. Ta bez 
problemów pospieszyła z po­
mocą, a przy okazji została 
podwieziona samochodem.

Ok. godz. 22. 15. pasażerka 
wysiadła. Po wyjściu z samo­
chodu zauważyła jednak, że 
w jednym z tylnych kół brakuje 
powietrza. Poinformowała 
o tym kierującą. Nie pozostawa­
ło nic innego, jak wymiana koła 
na zapasowe. Nie jest to lekkie 
zajęcie dla kobiety. Toteż nic 
dziwnego, że Niemka skorzy­
stała z nadarzającej się sposob­

ności i o pomoc w tej operacji 
poprosiła dwóch mężczyzn, 
którzy właśnie nadeszli.

Panowie byli bardzo uprzej­
mi, tyle że zamiast zaintereso­
wać się samym kołem, zajęli się 
całym samochodem. Wskoczyli 
do auta, w którego stacyjce 
tkwiły kluczyki, uruchomili au­
di i odjechali. Właścicielka wo­
zu rozpaczliwie próbując zapo­
biec kradzieży, uchwyciła je­
szcze drzwi auta. Była jednak 
bezsilna. Jedynym rezultatem 
były obrażenia dłoni, jakich do­
znała w wyniku desperackiej 
próby ratowania swego mienia. 
Została na drodze w tym tylko, 
co miała na sobie - bez auta, ba­
gaży, paszportu i dokumentów 
wozu. '

- Być może już wcześniej ko­
bieta była obserwowana przez 
zainteresowanych kradzieżą au­
di mężczyzn - przypuszcza asp. 
sztabowy Ryszard Tetela, za­
stępca komendanta Komisariatu 
Policji w Obornikach Śląskich. - 
Złodzieje mogli sami spowodo­
wać, że zeszło powietrze w ko­
le. Dzięki temu w ich ręce do­
stał się nie tylko sam pojazd, ale 
także jego oryginalne kluczyki 
i dokumenty.

Agis

W biegłym tygodniu uro­
dziło się wyjątkowo dużo 
dzieci w trzebnickim szpi­
talu. Siedemnastu naj­
młodszych mieszkańców 
przyszłego powiatu przed­
stawiamy na naszych ła­
mach. Powyżej Paweł Cu- 
kla w dwie godziny po 
urodzeniu.
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•  Kąpiel 
pod ochroną

Łukasz Kosowski w stroju retro pokazuje oryginalny sprzęt wędkarski przewodniczącemu jury Ka­
rolowi Wszołkowi.

(TRZEBNICA) Lepszej po­
gody na urządzenie „Przy­
stanku Trzebnica" organiza­
torzy - trzebnicki Ośrodek 
Sportu i Rekreacji oraz Liga 
Obrony Kraju. Polski Zwią­
zek Wędkarski i Trzebnicki 
Ośrodek Kultury - nie mogli 
sobie wymarzyć. Słońce i bez­
chm urne niebo zapewniły 
uczestników.

Na tych, którzy przybyli na 
basen w sobotnie popołudnie, 
by odpocząć nad wodą, czekały 
wyjątkowe atrakcje. Do udziału 
w zabawach dawały się jednak 
namówić głównie dzieci i mło­

dzież. Dorośli woleli pozostać 
widzami i kibicami.

Już od godz. 13 po basenie 
biegały diabełki, porywając 
„grzeszne dusze” do chrztu wy­
moczka basenowego chlorowa­
nego. Tak bowiem nazywały się 
neptunalia przygotowane przez 
Trzebnicki Ośrodek Kultury. 
Ponad dwie godziny „torturo­
wani i męczeni" byli uczestnicy 
tej zabawy, by wreszcie stanąć 
oko w oko z władcą mórz - Nep­
tunem - poczuć jego trójząb na 
ramieniu i otrzymać dyplom 
„Wymoczka Basenowego Chlo­
rowanego”.

Później rozpoczęły się kon­
kurencje sportowe i rekreacyj­
ne, takie jak: turniej piłki plażo­
wej, turniej piątek piłkarskich, 
konkurs rysunkowy, zawody 
pływackie, wielobój sprawno­
ściowy.

Dużym zainteresowaniem 
cieszyły się otwarte zawody 
strzeleckie, przygotowane przez 
Koło Ligi Obrony Kraju 
w Trzebnicy.

Atmosferę podgrzał mecz ko­
szykówki wodnej strażacy - na­
uczyciele.

dokończenie na str. 2

(OBORNIKI ŚLĄSKIE) - 
W tym roku mieliśmy już 
dwie akcje. Siedemnasto­
latek przeliczył się ze 
swoimi umiejętnościami. 
Wskoczył do głębokiej 
wody, stracił grunt pod 
nogami i zaczął paniko­
wać - mówi Bogusław 
Pietruszewski, kierownik 
drużyny ratowniczej. - Na 
szczęście skończyło się 
tylko na strachu.
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Łukasz Kosowski bezkonkurencyjnym 
„Wędkarzem Retro Roku 98"

PRZYSTANEK 
NA BASENIE

•  Trzebnica 
powiatem
(TRZEBNICA) W minio­
nym tygodniu zdecydowa­
no o granicach powiatów.

W województwie dolno­
śląskim będą 4 powiaty 
grodzkie i 26 ziemskich - 
wśród nich powiat trzeb­
nicki. Zgodnie z wcze­
śniejszymi założeniami 
powiat trzebnicki tworzy 
sześć gmin: Oborniki Ślą­
skie, Prusice, Trzebnica. 
Wisznia Mała, Zawonia 
i Żmigród. W obrębie wo­
jewództwa będzie on gra­
niczył z powiatami: Góra, 
Wołów. Środa Śląska, 
Wrocław (ziemskim 
i grodzkim), Oleśnica 
i Milicz.  Agis

•  Siedemnaście 
urodzin

SPRZEDAW ANY RAZEM  Z  „ROBOTNICZĄ GAZETĄ WROCŁAWSKĄ”
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Łukasz Kosowski bezkonkurencyjnym „Wędkarzem Retro Roku 98"

Przystanek na basenie
dokończenie ze str. 1

Zespól Państwowej Straży 
Pożarnej wystąpił pod wodzą 
komendanta Andrzeja Abulewi- 
cza, a nauczycieli - Pawia Wol­
skiego. Podczas gdy w basenie 
toczyła się wyrównana walka, 
nagły alarm poderwał kibicują­
cych, ale i dyżurujących straża­
ków: paliło się zboże na pniu 
w nieodległej Cerekwicy. Gdy 
wrócili, było już po meczu. Ich 
koledzy i przełożeni pokonali 
bakalarzy 4: 2 (0: 0). Zwycięskie 
punkty zdobyli strażak Robert 
Burchardt i brygadier Andrzej 
Abulewicz.

Na zakończenie części spo­
rtowo-rekreacyjnej Bogdan 
Krawiec „pobiegł” po skrzynkę 
piwa. zwyciężając w zgadywan­
ce terenowej. Wśród wszyst­
kich, którzy kupili bilet wstępu 
na basen, rozlosowano wiele 
atrakcyjnych nagród Lato-Lot­
ka, m. in. piękny zelmerowski 
odkurzacz.

Można było przejechać się 
konno lub bryczką, dać upust 
rozpierającej energii w dmucha­
nym zamczysku, popływać ka­
jakiem lub w basenie. Nie za­

brakło także piwa oraz szaszły­
ków i kiełbasek z grilla.

Muzyczną atmosferę tworzył 
zespól „Triada Mix" z Milicza, 
który - mimo upału - przerywał 
granie tylko po to, żeby dopu­
ścić do głosu spikera.

Późnym popołudniem, gdy 
temperatura opadała, trzebniccy 
wędkarze urządzili na pobli­
skim stawie swoje zawody, 
które miały być poprzedzone 
konkursem na najstarszy strój 
i sprzęt wędkarski. Ponieważ 
tylko jeden zawodnik, 12-letni 
Łukasz Kosowski, przebrał się 
i znalazł „gdzieś w garażu” 
prawdziwy kij bambusowy, on 
otrzymał - bezkonkurencyjnie - 
tytuł „Wędkarza Retro Roku 
98”.

Wieczorem na wyspie odbyła 
się biesiada piwna w wykonaniu 
wrocławskiego Teatru „Frant”.

Wyniki poszczególnych 
konkurencji

Turniej piątek piłkarskich: 1. 
Oranżady, 2. TSS-R Polonia, 3. 
Specjaliści, 4-6. Siekiery, 
Chłopcy z Czarnobyla, Białe 
Orki.

Turniej piłki plażowej: 1. 
Bogdan Krawiec - Emil Paster­

nak, 2. Tomasz Gorazdowski - 
Maciej Grzegorczyk, 3-4. Bar­
tosz Konopacki - Tomasz Nie- 
budek i Kamila Purgal - Elżbie­
ta Tomczyk.

Wielobój sprawności: 1. Jaro­
sław Kosuń, 2. Tomasz Niebu- 
dek, 3. Tomasz Loranty, 4. 
Krzysztof Marzec, 5. Paweł Za­
jąc, 6. Bartosz Konopacki, 7. 
Dawid Pancerz, 8. Miłosz Ma­
rzec, Marek Stachowicz, Pauli­
na Pietrzak.

Zgadywanka terenowa (bieg 
po skrzynkę piwa): 1. Bogdan 
Krawiec, 2. Tomasz Niebudek, 
3. Piotr Słoma, 4. Tomasz Pu- 
zio, 5. Rafał Staszak, 6. Ad­
rian Pluta, 7. Franciszek Da­
lach.

Konkurs tańca: i . Jagoda Ma­
zurek, 2. Joanna Fedyk, 3. Mar­
ta Gomółka, 4. Ewelina Tutaj.

Zawody pływackie: grupa 
starsza - I . Jacek Wilusz, 2. Pa­
weł Wolski, 3. Vanessa Andre- 
arczyk; grupa młodsza - I. Va- 
nessa Andrearczyk, 2. Piotr Su­
mara, 3. Kamil Bugajski, 4. We­
ronika Nawrot.

Konkurs rysunkowy: grupa 
najmłodsza - 1. Monika Olejni­
czak, 2. Ewelina Żołnierowska,

3.  Miłosz Marzec; wyróżnienia
- Kuba Wilczek, Bartek Wojcie­
chowski, Marek Żołnierowski; 
grupa średnia - 1. Katarzyna 
Lewczak, 2. Marta Gomółka, 3. 
Mateusz Gomółka: wyróżnienia
- Mateusz Kokoszkiewicz, Jo­
anna Popowska, Joanna Nowa­
kowska; grupa najstarsza - I. 
Ewa Adamusiewicz, 2. Magda­
lena Osławska, 3. Aleksandra 
Białek.

Zawody strzeleckie: grupa do 
10 lat -1 . Daniel Kałuża, 2. Ma­
teusz Gomółka, 3. Bartek Biń- 
ko, 4. Dorota Dereniowska, 5. 
Krzysztof Dęba, 6. Grzegorz 
Kosowski, Łukasz Kapinos, Ar­
tur Adamusiewicz; grupa do 17 
lat - 1. Aleksandra Zgóra, 2. 
Krystian Purgał, 3. Kamila Kot,
4.  Robert Polczyk, 5. Cyprian 
Kałuża; grupa powyżej 17 lat - 
1. Grzegorz Kot, 2. Marcin Klu- 
ga, 3. Przemysław Pęczkowski, 
4. Łukasz Pęczkowski, 5. Alicja 
Kot.

Otwarte zawody wędkarskie: 
1. Dariusz Bartela (w ciągu 2 
godz. złowił 128 płoci! ), 2. To­
masz Sadownik, 3. Robert Bo- 
czar.

(pan) i (anb) Pojedynek nauczyciela  i strażaka pod koszem.

Jacek Wilusz, zwycięzca zawodów pływackich.,   szarmancko dziękuje za nagrodę Wiesławie Prokop­
czyk z trzebnickiego OSiR-u.

ZDJĘCIA JANUSZ NAWROT

Kto chciał stanąć przed obliczem Neptuna, musiał przejść chrzest wymoczka basenowego chloro­
wanego.

VIII Memoriał Józefa Grundmana

Zawiedli
kibice

dokończenie ze str. 1

Zawodnicy - a było ich na 
starcie 94 - mieli do pokonania 
osiem 19-kiłometrowych rund 
po ciekawej, ale i trudnej, selek­
tywnej trasie. Z Obornik Ślą­
skich wiodła ona przez Kura­
szków, Świerzów, Kopaszyn, 
Prusice, Golę, Wilkową Wielką, 
Siemianice do Obornik. 
W większej części szosa wiodła 
pod górkę, zaś zjazdy były nie­
łatwe ze względu na wąskie 
i kręte uliczki.

Na piątym okrążeniu poszła 
ucieczka. Znalazło się w niej 
sześciu zawodników. Grupka ta 
jechała razem przez trzy randy, 
a zwycięzcę wyłonił dopiero 
ostry finisz. Najlepszy „na kre­
sce” okazał się Kaźmierczak, 
który o pół roweru wyprzedził 

t Marka Kamińskiego (PKS Irena 
Zepter) oraz Marka Maciejew­
skiego (Pacific Nestle Toruń).

- Wyścig był naprawdę trud­
ny - mówił już po zakończeniu 
imprezy zwycięzca. - Sporo 
podjazdów, niewygodne zjazdy 
i na dodatek wiał bardzo silny

wiatr. Ja miałem dodatkowego 
pecha, bo na 10 km przed metą 
złapałem „gumę". Myślałem, że 
już nie dojdę do czołówki. Ale 
udało się. Cieszę się bardzo. To 
moje pierwsze zwycięstwo 
wśród seniorów. Dotychczas 
moim największym osiągnię­
ciem był srebrny medal w gór­
skich mistrzostwach Polski, wy­
walczony w kategorii „orli­
ków".

- Rafał to nasza największa 
nadzieja - skomentował sukces 
swojego zawodnika trener kola­
rzy z Laskowic Zygmunt Wal­
czak. - Ma dopiero 23 lata, jeź­
dzi w naszym zespole od dwóch 
sezonów. Jest w kadrze polskiej 
na mistrzostwa świata. Wszyst­
ko przed nim.

- Zawody były naprawdę do­
brze przygotowane - stwierdził 
sekretarz wyścigu Leszek M ar­
tyniuk. - Jak zwykle jednak 
w Obornikach na trasie było 
zdecydowanie za mało kibiców. 
Wielka szkoda. Mnie najbar­
dziej cieszy, że na starcie stanę­
ło aż 94 kolarzy.

(C Y P )

R E K L A M A

Centrum 
Komórkowego 

Odżywiania
55-100 Trzebnica, ul. Graniczna 2 (Wałowa)

oferuje:
^G ab inet Dietoterapii 
^regeneracja organizmu

poprzez komórkowe odżywianie 
tf*Gabinet Wróżb
<*analiza życia na podstawie tarota 
^aranżacja wnętrz Feng Shui 
r  Kursy REIKI
tf*sesje oczyszczające ciało emocjonalne 
^sem inaria, kursy „Pokochać życie" 
tf*masaże tybetańskie 
^ziołolecznictwo 
<*Kurs Cudów
^sem inaria „Ku harmonii w  związkach" 
6 * treningi NLP

Zapisy, rejestracja codziennie 
od 12 . 00 do 18. 00. tel. 387-23-93

19153-fp04/0e/q

Suchą stopą
(TARNOW IEC) W T ar­

nowcu. wsi w gminie Zawo­
nia, mieszkańcy m ają nowy 
chodnik.

- Chodnik ma długość ok. 
450 m - mówi wójt Zawoni 
A ndrzej F aran iec - i prze­
biega wzdłuż drogi w oje­
wódzkiej. Kosztował 65 tys. 
zł. Gmina ze swojej kasy wy­

łożyła na tę inwestycję 35 
tys. zł.

Początkowo były problemy 
z ułożeniem płytek w pobliżu 
jednej z posesji. Jej właścicielka 
nie chciała, by przechodnie za­
glądali w okna jej domu. 
W końcu jednak osiągnięto po­
rozumienie.

agni

Znawcy wszystkim dobrze radzą:

JEŚ LI PARKIET
• TO TYLKO HENRYK0WSKI

\  \  \ ; N \  N \  \  \  \  \
' W  W ielka Letnia Prom ocja y  > ;

S z e r o k i  a s o r t y m e n t  p a r k i e t ó w : d ą b , j e s i o n , j a w o r , b u k  
o r a z  r ó ż n e  r o d z a j e  m o z a i k i  w  r o z m a i t y c h  w z o r a c h .

Ceny hurtowe: d la  s k le p ó w , f ir m  r e m o n to w y c h  i b u d o w la ­
n y c h , m a g a z y n ó w  i k lie n tó w  in d y w id u a ln y c h .

Dla szkół i in. placówek oświatowych - z n a c z ą c e  b o n ifik a ty

Zakład produkcyjny: 5 6 - 3 3 2  C z a t k o w ic e  k . M ilic z a , x  ^  
s t. k o le jo w a  W ie r z c h o w ic e , te l. ( 0 7 1 )  3 8 - 4 9 - 6 2 3 .

Producent: P a rk ie ty  H e n r y k o w s k ie , 5 7 - 2 1 0  H e n r y k ó w ,  
,  u l . H .  B r o d a te g o  6 0 , t e ł . ( 0 7 1 )  1 9 - 1 3 - 3 2 .  

Biuro Handlowe, H u r to w n ia : 5 1  - 5 1 8  W r o c ła w , u l. S tra c h o c iń­
s k a  2 3 1 ,  te l. ( 0 7 1 )  3 4 - 6 6 - 4 3 0  d o  3 2 , fa x  ( 0 7 1 ) 3 4 - 6 6 - 4 3 0 .

N ajta n ie j  u  pr o d u c e n ta!

19l23/FP04/06/qs
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Moja ulica, mój d o m ...
Telefon: 310-11-98

Oborniki Śląskie, ul. Kościuszki
- Ciągle mamy problemy z naszą administracją - zawiadomiła nas 

pani mieszkająca w jednym z punktowców przy ul. Kościuszki. - To 
jest blok kolejowy, o który kolej zupełnie nie dba. Zresztą o drugi, 
znajdujący się na tym osiedlu też. Były jakieś plany, związane ze 
zmianą właściciela, ale nadal wszystko jest, jak było. To znaczy pła­
cimy czynsz, a w zamian nie mamy na co liczyć. Gdybyśmy sami 
nie sprzątali klatek schodowych i śmieci wokół budynku, nietrudno 
sobie wyobrazić, jak wyglądałby nasz dom. Mija rok za rokiem, 
a nam jest coraz trudniej bez prawdziwego gospodarza. Jak długo 
można żyć zawieszonym w próżni?

(Agis)

FOT. ANDRZEJ BURYŁO

Żmigród, pl. Armii Czerwonej 5
W odpowiedzi na artykuł „Moja ulica, mój dom”, który ukazał się 

w Magazynie w dniu 26. 06. 1998 r., a dotyczący stanu techniczne­
go budynku przy placu Armii Czerwonej 5 w Żmigrodzie informu­
jemy, że przytoczone zarzuty są nie w pełni prawdziwe ze stanem 
faktycznym.

Wyjas'niamy, że mieszkania w budynku przy pl. Armii Czerwonej 
5 w Żmigrodzie zostały w 1992 r. zmodernizowane przez wykona­
nie łazienek z WC i związaną z tym wymianę pionów kanalizacyj­
nych i osadnika gnilnego.

Elewacja frontowa odnowiona została w 1990 r. Wówczas poma­
lowano również klatkę schodową. Elewacja od podwórka wymaga 
remontu, lecz z uwagi na brak środków finansowych nie jest wyko­
nywana. Bieżące remonty i konserwacje są prowadzone sukcesyw­
nie w miarę potrzeb.

Odnośnie słabych stropów stwierdzono, że nie chodzi o stropy 
^yiudynku mieszkalnym lecz o strop nad budynkiem gospodar­
n y m .

Artykuł miał na celu przedstawienie problemu budynków komu­
nalnych na terenie miasta Żmigród na przykładzie budynku przy pl. 
Armii Czerwonej 5.

Z uwagi na okres urlopowy przepraszamy za przedłużony termin 
odpowiedzi

Zastępca dyrektora 
Miejskiego Zakładu Gospodarki Komunalnej 

mgr inż. Władysław Dziechciaro 
• • •

Piszcie i dzw ońcie: M agazyn G azety  W rocławskiej, u l  D w orco­
wa 26, 55-035  O born ik i Ś ląskie, tel. i  f a x  310-11-98 (w środy  
w  g o d z  9-15 inform ację p rzyjm ie  nasz reporter, w każdy inny dzień  
i  o każdej p o rze  w iadom ość zostaw cie au tom atycznej sekretarce).

R E K L A M A

Nawo otwarty 
Zakład Tapicerski

wykonuje usiani w zakresie: -
♦  naprawa mebli ♦  krzeseł ♦  

♦  f oteli ♦ kanap ♦
♦  tapicerki samochodowej ♦

i r  (
Trzebnica, ul. Jana Pawła II 1a (za Restauracją „Kasztelańska”), 

t e l . (0-601) 58-69-02.

Trzebnica i Długołęka bliźniaczymi gminami 
włoskiego Locorotondo

Ju ż w Europie
(TRZEBNICA) Od pierwszego sierpnia Trzebnica i Długołęka są gminami 

bliźniaczymi włoskiego Locorotondo. Jest to pierwsza tego typu umowa Wło­
chów z polskimi samorządami.

W iceburm istrz Walenty C zubak pokazu je  p rezen t o d  W łochów  - 
ceram ikę przedstaw ia jącą trulli. Są to budow le  m ieszkalne wzno­
szone w rejonie L oco r o to n d o  z  kam ieni a bez użycia cem entu. 
P rzez cały  rok u tr z y muje  się w nich sta ła  tem peratura.

Umowa została podpisana 
podczas wizyty delegacji pol­
skich gmin w Locorotondo. Jej 
przebieg poznaliśmy na konfe­
rencji prasowej zwołanej 
w Urzędzie Miasta i Gminy 
w Trzebnicy.

Na życzenie gospodarzy do 
Włoch pojechali przedstawicie­
le samorządów gminnych, dy­
rektorzy szkół, przedstawiciele 
rolników oraz dwie drużyny pił­
ki nożnej: chłopcy w wieku 14- 
15 lat i 12-13-latkowie.

Z Trzebnicy pojechali: wice­
burmistrz Walenty Czubak, 
Józef Pelczar - rolnik, a także 
członek Zarządu Gminy, Zbi­
gniew Rzeszowski - członek za­
rządu i wiceprezes klubu TSSR 
Polonia, Jadwiga Kalinowska - 
dyrektor Szkoły Podstawowej 
nr 3 w Trzebnicy, Maria Brono­
wicka - dyrektor Szkoły Podsta­
wowej w Ujeźdźcu Wielkim, 
Emil Pasternak - trener w Polo­
nii, Zdzisław Murczkiewicz - 
z Komendy Rejonowej Policji 
w Trzebnicy, a także piętnastu 
chłopców - piłkarzy z Polonii.

Dorośli zostali zakwaterowa­
ni w hotelu, natomiast dzieci 
mieszkały u włoskich rodzin. 
Chętni na przyjęcie naszych 
sportowców musieli spełnić 
wiele warunków, przede wszy­
stkim musiały to być rodziny 
dobrze sytuowane.

- Zaproszenie otrzymaliśmy 
pod koniec czerwca, podczas 
wizyty delegacji Locorotondo 
w Polsce - powiedział Walenty 
Czubak. - Początkowo plano­
waliśmy wyjazd sześćdziesięciu 
osób, ale ze względów technicz­
nych trzeba było zredukować 
wielkość delegacji. Chcieliśmy, 
żeby pojechali najaktywniejsi. 
Staraliśmy się dobrać tak na­
szych negocjatorów, aby mogli 
rozmawiać na różne tematy.

- Była to bardzo pracowita 
wycieczka - powiedział W. Czu­
bak. - Program wizyty był wy­
pełniony od godz. 9 do 24.

Były spotkania z nauczycie­
lami, wizyta w Centrum Badań 
Eksperymentalnych Instytutu 
Rolnego w Locorotondo, gdzie 
hoduje się sadzonki odporne na 
choroby wirusowe, rozmowy 
z przedstawicielami włoskiego 
biznesu. Włosi chcą współpra­
cować z trzebniczanami w rol­
nictwie - zamierzają tu ekspor­

tować wino, z którego region 
ich słynie, oraz oliwę - budow­
nictwie i włókiennictwie. 
Przedstawiciele tej ostatniej 
branży chcieliby w naszym re­
gionie wybudować szwalnię. 
Delegacja biznesu ma przyje­
chać do Polski pod koniec roku.

Dla naszych piłkarzy gospo­
darze zorganizowali dwudnio­
wy turniej. Reprezentanci Dłu­
gołęki wygrali w swojej grupie 
wiekowej z Włochami, nato­
miast sportowcy trzebniccy 
przegrali. Za to najlepszym pił­
karzem został wybrany Łukasz 
Suchowski z Polonii.

W programie wizyty były 
także odwiedziny grobów na 
pobliski cmentarzu polskim 
i obejrzenie spektaklu teatralne­
go-

Kulminacją wizyty było pod­
pisanie porozumienia o współ­
pracy gminy. Uroczystość odby­
ła się w sobotę wieczorem, 
w obecności Tomasza Bartosze­
wicza - radcy handlowego am­
basady RP w Rzymie, Jarosława 
Krawca - przedstawiciela Ko­
mitetu Integracji Europejskiej,

a także szefów regionu Apuglia, 
w którym leży Locorotondo, 
przedstawicieli Unii Europej­
skiej, a także dwóch włoskich 
posłów.

- Jest to pierwsza taka umowa 
Włochów z gminą polską - zau­
ważył wiceburmistrz. - Porozu­
mienie pozwala Trzebnicy 
i Długołęce funkcjonować 
w UL, cl aż Polska do unii 
jeszcze nie należy.

Kontrakt przewiduje współ­
pracę kulturalną, oświatową, tu­
rystyczną i gospodarczą. Naj­
bardziej zaawansowana jest 
część mówiąca o współdziała­
niu szkół. - Teraz będziemy mo­
gli bez pośrednictwa gmin 
współpracy ze szkolą w Locoro­
tondo. Jest to właściwie zespół 
szkół, składający się z przed­
szkola, szkoły elementarnej 
i gimnazjum; taki model szkol­
nictwa będziemy mieli po refor­
mie - powiedziała dyr. Jadwiga 
Kalinowska. - Mam nadzieję, 
że w przyszłości ta współpraca 
obejmie wszystkie szkoły - do­
dała.

Andrzej Buryło

. R odzin ne"  zdjęcie nauczycieli podczas wizyty we W łoszech. P ierw szy z  p ra w e j Cosim o Bufano. dy­
rek tor zespołu szkó ł w Locorotondo. obok M aria B ronow icka, dyr. S P  w Ujeźdźcu, czw arta o d  lew ej J a ­
dw iga Kalinow ska, dyr. S P  n r  3  w Trzebnicy, p ią ta  od  lew ej H alina W ierzbicka, dyr. S P  w Długołęce.

Nasza sonda
Jutro święto Wniebowzięcia 

NMP, pojutrze niedziela. Spy­
taliśmy kilku oborniczan o to, 
jaki jest ich stosunek do zale­
ceń papieża, zawartych w li­
ście apostolskim „Dies Domi­
ni” . Oto jego fragment: 
„Chrześcijanie są w sumieniu 
zobowiązani do takiego zapla­
nowania odpoczynku niedziel­
nego, aby mogli uczestniczyć 
w Eucharystii, powstrzymu­
jąc się od prac i zajęć nie licu­
jących z nakazem świętowa­
nia Dnia Pańskiego, który wi­
nien przynosić szczególną ra­
dość i pozwalać na nieodzow­
ny wypoczynek ducha i ciała”. 
Wszyscy którzy odpowiedzieli 
deklarowali wyznanie rzym­
skokatolickie.

Marian Pielasa - po wyjściu 
z kościoła: - Uważam że zajęcia 
obowiązkowe trzeba wykony­
wać. Należą do nich chociażby 
praca na kolei czy opieka nad 
ciężko chorym w domu. Wtedy 
jest się zwolnionym ze święto­
wania niedzieli. Natomiast zwy­
kłe pranie, sprzątanie bądź rąba­
nie drewna można na pewno 
zrobić w dzień powszedni.

Arkady Werbik - odpoczy­
wający w parku: - Papież jest 
dla mnie wielkim autorytetem, 
więc nie podważam jego zale­
ceń. Ja nie pracuję w niedzielę 
i nie chciałbym, żeby na przy­
kład sąsiad zza ściany wykony- 
val w tym dniu prace remonto­

we w swoim mieszkaniu.

Beata Żurek - przed wej­
ściem do sklepu: - Myślę że je­
dynie emeryci i renciści mogą 
przygotować wszystko wcze­
śniej i spokojnie świętować nie­
dzielę. W moim przypadku jest 
to nierealne. Mam małe dzieci, 
jeśli skończą mi się mleko 
i pampersy, muszę wyjść do 
sklepu, by to uzupełnić. Pracą 
nazywam każde przymusowe 
zajęcie, niekiedy z konieczności 
gotuję w niedzielę obiad, a prze­
cież nie należy to do rozrywek.

Ryszard Jakubowski - 
sprzedający w sklepie „Alfa”: 
- Papież ma oczywiście rację, 
ale w tej chwili ciężko jest prze­
żyć nie pracując w niedzielę, 
zwłaszcza w handlu. Od marca 
prowadzę dwa stoiska: z warzy­
wami i artykułami spożywczy­
mi. W niedzielę pracuję dopiero 
drugi raz. Musiałem się na to 
zdecydować ze względu na kon­
kurencję.

ASM
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Pierwszy raz przed obiektywem

Na początku życiowej drogi
Dzięki uprzejmości ordynato­

ra i pracowników oddziału gine­
kologiczno-położniczego oraz dy­
rekcji szpitala w Tr zebnicy mo­
gliśmy sfotografować i przedsta­
wić Czytelnikom nowo narodzo­
nych mieszkańców sześciu gmin: 
Tr zebnicy, Obornik Śląskich. 
Prusic, Wiszni Małej, Zawoni 
i Żmigrodu. Pod opieką swoich 
mam pierwszy raz w życiu pozu­
ją przed obiektywem naszego fo­
toreportera. Ich zdjęcia nim tra­
fią do rodzinnych albumów, pre­
zentujemy co tydzień na naszych 
lamach. Mamy nadzieję, że foto­
grafie te stanowić będą w przy­
szłości miłą rodzinną pamiątkę.

Przy oddziale ginekologiczno- 
położniczym szpitala w Trzebni­
cy działa szkoła rodzenia. Zaję­
cia dla przyszłych matek prowa­
dzone są bezpłatnie. Wszelkie in­
formacje można uzyskać pod nr. 
tel. 312-09-20 wew 204

Renata Jankowska z Rości­
sławic urodziła 31 lipca o godz. 
10. 15 córeczkę. Dziewczynka, 
która w chwili urodzenia ważyła 
3, 850 kg i mierzyła 60 cm, będzie 
miała na imię prawdopodobnie 
Andżelika. W domu czeka na nią 
4-letni braciszek Maciej.

Córeczka Anity Czapczyń- 
skięj ze Szczytkowic przyszła na 
świat 31 lipca o godz. 16. 40. 
W chwili urodzenia ważyła 2, 950 
kg, a mierzyła 53 cm. Imię dziew­
czynce wybierze tatuś.

Monika Cukla z Bagna uro­
dziła 3 sierpnia o godz. 7 . 15 
chłopczyka, który ważył wów­
czas 3. 400 kg i mierzy! 55 cm. 
Synek pani Moniki będzie miał na 
imię Paweł. Jego starszy brat, Da­
mian ma 4 latka.

Synek Małgorzaty Gajew­
skiej z Bagna jeszcze nie ma wy­
branego imienia. Chłopczyk uro­
dził się 3! lipca o godz. 20. 55. 
Ważył wtedy 3, 600 kg. a mierzył 
53 cm. W domu czeka na niego 
1. 5-roczny braciszek Grzegorz.

Agnieszka Dudek z Korzeń­
ska urodziła 2 sierpnia o godz. 
20. 20 córeczkę. Kinga, bo tak bę­
dzie miała na imię dziewczynka, 
w chwili urodzenia ważyła 3, 700 
kg i mierzyła 56 cm. Kinga ma 
braciszka - 3-letniego Michała.

Synek Anny Politowicz z. Pru­
sic będzie miał na imię Dominik. 
Chłopczyk urodził się 6 sierpnia 
o godz. 3. 25. Ważył wtedy 3. 4(X) 
kg i mierzył 55 cm. 1, 5-roczny 
braciszek Dominika ma na imię 
Damian.

Synek Katarzyny Kupis 
z Będkowa będzie miał na imię 
prawdopodobnie Patryk. Chłop­
czyk urodził się 4 sierpnia o godz. 
23. 59. Ważył wtedy 3, 400 kg 
i mierzył 55 cm. Niecierpliwie 
czeka na niego sześcioletnia... 
ciocia Martynka.

Dominika Ulidowska ze Żmi­
grodu urodziła 6 sierpnia o godz. 
2. 15 córeczkę. Dziewczynka bę­
dzie miała na imię Joanna. 
W chwili narodzin ważyła 3, 250 
kg i mierzyła 55 cm.

Katarzyna Zięba z Wilczyna 
Leśnego urodziła 4 sierpnia 
o godz. 4. 25 synka. Chłopczyk 
w chw'ili urodzenia ważył 3, 300 
kg i mierzył 55 cm. Imię wybierze 
mu tatuś.

Synek Barbary Brzezińskiej 
z Kanclerzowic ma na imię Łu­
kasz. Chłopczyk urodził się 5 
sierpnia o godz. 6. 25. Ważył 
wówczas 3. 500 kg i mierzył 55 
cm. Łukasz ma starszą, 1, 5-rocz- 
ną siostrzyczkę - Monikę.

Córeczka Iwony Świdzińskicj
z Trzebnicy nie ma jeszcze wy­
branego imienia. Dziewczynka 
urodziła się 4 sierpnia o godz. 
4 . 15. Ważyła wówczas 3, 350 kg 
i mierzyła 55 cm.

Bożena Szydełko z Taczowa 
Małego urodziła 6 sierpnia 
o godz. 1. 55 synka. Chłopczyk 
będzie miał na imię prawdopo­
dobnie Damian, a w chwili uro­
dzenia ważył 3, 500 kg i mierzył 
58 cm. Rodzeństwo Damiana to 
8-letni Marian, 6-letnia Iwona i 4- 
letni Dawid.

Ewa Bura z Biedaszkowa
urodziła 6 sierpnia o godz. 4 . 15 
córeczkę. Dziewczynka będzie 
miała na imię Klaudia. W chwili 
urodzenia ważyła 3, 700 kg i mia­
ła 58 cm długości. Klaudia ma 
dwóch braci - 5-letniego Dawida 
i 2, 5-letniego Krystiana.

Danuta Bołoczko z Lubnowa
urodziła 4 sierpnia o godz. 0. 45 
synka. Ważył wtedy 3. 750 kg, 
a mierzył 57 cm. Chłopczyk bę­
dzie miał na imię prawdopodobnie 
Kamil. W domu czeka na niego ro­
dzeństwo: 18-lctnia Iwona, 14-let- 
ni Grzegorz, 8-letnia Joanna, 7-łet- 
nia Ewelina i 3-letnia Anita.

Córeczka Małgorzaty Szym- 
czykowskiej z Górowej ma na
imię Jola, a przyszła na świat 3 
sierpnia o godz. 10. 30. W chwili 
urodzenia ważyła 2, 900 kg, 
a mierzyła 54 cm. W domu czeka 
na nią brat, 3-letni Artur.

Irena Bąk ze Strzeszowa ma
córeczkę urodzoną 4 sierpnia
0 godz. 12. 10 z wagą 3, 400 kg
1 długością 55 cm. Dziewczynka 
będzie miała na imię prawdopo­
dobnie Agatka. Jej rodzeństwo to 
14-letnia Iza i 10-letni Michał.

ZDJĘCIA: ANDRZEJ BURYŁO

Dorota Bauer z Trzebnicy
urodziła 4 sierpnia o godz. 10. 10 
synka, który ważył wówczas 
2, 350 kg i mierzył 50 cm. Chłop­
czyk ma na imię Kamil.

Na ślubnym kobiercu
W najbliższym czasie 

w związek małżeński wstąpią:

W Obornikach Ślą­
skich:

Beata Borzęcka z Kotowic 
i Zbigniew Marek Skrzypczyk 
z Obornik Śląskich;

Barbara Kostrzewa ze Strzelc 
Opolskich i Dariusz Stachurski 
z Obornik Śląskich;

Iwona Zełep z Obornik Ślą­
skich i Bartosz Pecharzewski 
z Legnicy.

Marzena Krawczyk z Obor­
nik Śląskich i Krzysztof Lorek 
z Trzebnicy.

W Żmigrodzie:
Joanna Aleksandra Burak 

z Książęcej Wsi i Dariusz Piotr 
Grabkowski ze Żmigrodu;

Anna Wawrzyniak ze Żmi­
grodu i Jacek Jan Piekarski 
z Kolonii Kliczków.

W Prusicach:
Monika Siekirka ze Skokowy 

i Krzysztof Suseł z Węglewa;
Joanna Madej i Artur Reder - 

obydwoje z Prusic;

Marzena Maria Kozłowska 
z Brzeźna i Ryszard Szmiel 
z Obornik Śląskich;

Agnieszka Sylwia Mendak 
z Pietrowic Małych i Pion Ma­
rek Rudnicki z Sań;

Aneta Regiec z Krościny 
Wielkiej i Janusz Wojciech 
Bonke z Zabrodzia;

Monika Wanda Blechowska 
z Prusic i Waldemar Ryszard 
Kawecki z Trzebnicy.

W Trzebnicy:
Edyta Bajewska i Jacek Ma­

rian Skóra - obydwoje z Księgi­
nic;

Iwona Śliwińska z Trzebnicy 
i Rafał Seweryn Bielak ze Stęp­
nia;

Izabela Monika Sługocka 
i Mariusz Tomasz Jakubowski - 
obydwoje z Trzebnicy;

Agnieszka Radomska i Ro­
bert Korzeniowski - obydwoje 
z Trzebnicy;

Iwona Edyta Łapucha i Ro­
bert Jan Nalaskowski - obydwo­
je z Trzebnicy;

Anna Teresa Markiewicz 
i Kamil Franciszek Lubicz-Mi- 
szewski - obydwoje z Trzebni­
cy.

Zebrała AGIS

(OBORNIKI ŚLĄSKIE) 
Niewielu mieszkańców gminy 
bierze w tym roku udział 
w konkursie na najładniej 
ukwiecony balkon i najła­
dniejszy ogród. Ci, którzy 
zdecydowali się zaprosić do 
siebie komisję konkursową, 
mają się czym pochwalić 

Komisja, którą tworzą Lidia 
Różańska (z wydziału rolnic­
twa), Anita Czerkas (z wydziału 
architektury), Marek Długosz 
(fotografik) i Maria Burzyńska 
(z biura rady), raz już odwiedzi­
ła wszystkich uczestników 
kwietnej rywalizacji. Z pierw­
szej lustracji wynika, że co naj­
mniej trzy ogrody zasługiwały­
by na główną nagrodę. Każdy 
z nich jest inny, założony we­
dług innej koncepcji, wszystkie 
jednak bardzo interesujące

i wzbudzające podziw poczu­
ciem estetyki i ogrodniczymi 
umiejętnościami miłośników ro­
ślin ozdobnych. A liczy się nie 
tylko sama kompozycja, ale i ro­
dzaj zieleni i kwiatów ją tworzą­
cych. Nie wszystko przecież jest 
tak samo łatwe w uprawie...

- Pięknych ogrodów jest bar­
dzo dużo - mówi M aria Bu­
rzyńska. - Widać je podczas 
spacerów. Możemy jednak oce­
niać tylko te, które zostały zgło­
szone do konkursu.

O prymat w kategorii najła­
dniej ukwieconej miejscowości 
walczą także dwie wsie: Pęgów 
i Bagno (raz już nagrodzone).

Drugi raz komisja odwiedzi 
ogrody pod koniec sierpnia. Do 
15 września konkurs zostanie 
rozstrzygnięty.

agni

Kw itnące ogrody
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Bogusław Pietruszewski i Agatka Talkowska: Nad bezpieczeń­
stwem kąpiących się bez przerwy czuwa pięciu ratowników.

- Ludzie przychodzą w zależności od pogody. Bywają dni, gdy 
jest tłum, ale podczas niepogody jest tu pusto. Wtedy i ja  mogę sko­
rzystać z basenu - mówi Michał Pietruszewski.

R E K L A M A

W  K A Ż D Y
piątek, sobotę, niedzielę 

W GODZ. 21. 00-4. 00
z a p r a s z a

w ZAWONI

gwarantujemy 
dużo dobrej zabawy

Dla miejscowych i przyjezdnych

Kąpiel pod ochroną
(OBORNIKI ŚLĄSKIE) 

Obornicki basen leży niedale­
ko centrum , w kompleksie 
obiektów O środka Sportu 
i Rekreacji. Tuż obok są do- 
mki kempingowe i hotel, 
a także hala sportowa i korty 
tenisowe. Dzięki temu jest on 
nic tyko miejscem wypoczyn­
ku w upalne dni oborniczan, 
ale i gości przyjezdnych. 
Szczególnie w weekendy moż­
na tu spotkać wielu wrocła­
wian.

Na basenie może przebywać 
jednocześnie tysiąc osób, w tym 
roku najwięcej było ok. sześciu­
set, ale liczba ratowników nie 
jest zależna wyłącznie od dłu­
gości linii brzegowej. - Nad 
bezpieczeństwem kąpiących się 
czuwa bez przerwy pięciu ra­
towników - mówi Bogusław 
Pietruszewski, kierownik dru­
żyny ratowniczej. - W tym roku 
mieliśmy już dwie akcje. Sie­
demnastolatek przeliczył się ze 
swoimi umiejętnościami.

Wskoczył do głębokiej wody, 
straci! grunt pod nogami i za­
czął panikować. Na szczęście 
skończyło się tylko na strachu. 
W drugim przypadku również 
młody chłopak skacząc do wo­
dy chciał zrobić salto. Upadł 
niefortunnie i rozciął sobie gło­
wę. Na zszywanie pojechał ka­
retką pogotowia.

Każdy, kto wchodzi na basen 
legalnie, musi się zameldować 
u Michała Pietruszewskiego, 
który sprawdza bilety. - Proble­

- Przyjeżdżam tu zawsze, gdy znajdę chwilę czasu. Dziś jestem z synem Łukaszem i jego kolegą Pio­
trkiem Malcem. Powód? Niedaleko od Wrocławia, dobra woda. miłe ratowniczki. W pobliżu jest re­
stauracja, w której podają najlepsze tatary na Dolnym Śląsku - powiedział Piotr Sochański z Wrocła­
wia.

Pięcioletnia Klaudia Bauersachs z mamą Elżbietą. Do Obornik przyjechały aż Z Monachium.

Drużyna Polaru Wrocław przerwy w treningach spędza na basenie.
ZDJĘCIA: ANDRZEJ BURYŁO

my? Z gapowiczami, piwosza­
mi. Obowiązuje zakaz picia na 
basenie. A tu jeden wnosi bute­
leczkę, drugi chciałby całą 
beczkę... Sam z basenu raczej 
nie korzystam. Chyba że są 
chłodne dni i nie ma ludzi. 
W tym roku kąpałem się dwu­
krotnie - stwierdza p. Michał.

Częstymi gośćmi są sportow­
cy, którzy przyjeżdżają do 
Obornik na zgrupowania tre­
ningowe. W tym roku byli już 
m. in. koszykarze i koszykarki 
z AZS Toruń. My zastaliśmy na 
basenie piłkarzy Polaru Wro­
cław. Do Obornik przyjechali 
na obóz szkoleniowy. - Mamy 
mało czasu. Treningi są rano 
i po południu. Po obiedzie sta­
ramy się wygospodarować tro­
chę czasu na basen. Woda tu 
ciepła i przede wszystkim czy­
sta - powiedział nam Marcin 
Backer. - Ale za mało dziew­
czyn - wtrącił jego kolega 
Krzysiek Pecyna.

Spotkaliśmy tu także gości 
z Niemiec. Panie Elżbieta Bau­
ersachs i Sabinę Schott przyje­
chały z Monachium. Mieszkają 
w obornickich domkach kem­
pingowych. Pani Elżbieta po­
chodzi z Polski, ma rodzinę we 
Wrocławiu, ale pani Sabinę jest 
po raz pierwszy w naszym kra­
ju.

- W tym roku basen prze­
szedł remont. Naprawiono czę­
ściowo nieckę, odnowiono ścia­
ny, wymalowano urządzenia na 
kąpielisku. Wymieniono także 
część pomostów drewnianych 
i zniszczone natryski - poinfor­
mował nas Adam Stocki dy­
rektor OSiR-u. - Obiekt nie za­
rabia na siebie. Koszty jego 
utrzymania w ub. r. sięgnęły 55 
tys. zł, a dochody zaledwie 25 
tys. Wpływy zależą głównie od 
pogody. Tegoroczny lipiec dał 
nam to mocno odczuć - dodał 
dyrektor.

Woda wymieniana jest non 
stop. Świeża - pierwszej klasy 
czystości - dostarczana jest 
z własnego ujęcia. Całkowita 
wymiana w niecce o pojemno­
ści 8 tys. metrów trwa 3-4 ty­
godnie, tak długo też trwa na­
pełnianie basenu przed sezo­
nem. Niestety, nie ma tu za­
mkniętego obiegu wody. Powo­
duje to nie tylko zwiększone jej 
zużycie, zmusza także do 
zwiększonego zużycia środków 
do odkażania.

To, że woda w tym roku jest 
taka czysta spowodowane zo­
stało także wycięciem najbliżej 
rosnących topól. Ich liście, 
a także owoce w postaci, k o ­
tów” wpadały do wody i tam 
gniły, zniechęcając wyglądem 
i zapachem do kąpieli.

Niecka basenu ma długość 
100 m, a szerokość - 50 m. 
Przedzielona jest pomostem na 
dwie części: dla pływających 
(o głębokości od 90 cm do 2, 20 
m) i dla pozostałych (od 40 cm 
do 1, 20 m). Tuż obok znajduje 
się brodzik dla dzieci (o wymia­
rach 46 na 28 m i głębokości do 
40 cm).

Dla dzieci przygotowano do­
datkowe atrakcje. Zainstalowa­
ne są dwie zjeżdżalnie do wody: 
jedna w brodziku, druga w czę­
ści dla nieumiejących pływać.

Na miejscu jest bufet. Można 
zjeść pieczonego kurczaka, go­
rące kiełbaski, pizzę lub zapie­
kanki, do tego pieczywo albo 
frytki. Są też napoje i oczywi­
ście lody. W tym roku przed ba­
senem otwarty jest także 
ogródek gastronomiczny.

Andrzej Buryło
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Bryk z historii

Mówili 
po polsku

(TRZEBNICA) Ciągle na 
Śląsku mówiono po polsku. 
Miasta były niemieckie, lecz 
gwary śląskie były żywe na 
wsi. Znany oborniczanin Ka­
rol Holtei znał świetnie lite­
racką polszczyznę, pisał też po 
niemiecku i w tzw. dialekcie 
śląskim (mieszaniną polsko- 
niemiecką).

Do połowy XIX w. w bazyli­
ce trzebnickiej była „ambona 
polska". Gdy do miasta przyby­
wali włościanie, kazania wygła­
szano po polsku, gdyż chłopi - 
szczególnie z okolic Pawłowa 
Trzebnickiego - nie znali nie­
mieckiego!

Znam relację historyka z Po­
znania, który jako nastolatek był 
w 1932 roku z wizytą u znajo­
mych we Wrocławiu. Miasto 
mówiło po niemiecku. Ale 
w dzień targowy chłopiec ze 
zdumieniem stwierdził, że chło­
pi z wiosek mówili po polsku 
dialektem podobnym do górno­
śląskiego i serbołużyckiego, 
a mieszczanie targowali się też 
po polsku.

Społeczności lokalne polsko­
języczne, niestety, się nie za­
chowały. Przybyli z Kresów 
osadnicy traktowali miejsco­
wych Słowian jak Niemców. 
Niechętnie odnosiły się do nich 
władze radzieckie i polskie. Pa­
radoksem jest to, że trwające

przez setki lat kultury Ślężan, 
Kaszubów, Słowińców i Mazu­
rów zostały unicestwione przez 
Słowian wracających na ziemie 
zachodnie.

Po masowych przesiedle­
niach, które objęły łącznie 23 
miliony ludzi (nawet Wędrówki 
Ludów i kolonizacja Ameryki 
nie były tak masowe), w tym 12 
milionów Niemców i 11 milio­
nów Polaków, nic już nie było 
takie, jak poprzednio. Wytwo­
rzenie się nowego społeczeń­
stwa na Dolnym Śląsku w zasa­
dzie zakończyło się teraz, pod­
czas wielkiej powodzi, kiedy lu­
dzie walczyli o swoje. Obecnie 
wzrasta zainteresowanie histo­
rią i patriotyzm lokalny.

Krzysztof Czerkas

Krzysztof Czerkas, którego 
rozważania na temat historii pu­
blikujemy, jest architektem, 
znawcą kultury materialnej 
i duchowej naszego regionu. Je­
go oryginalne spojrzenie na 
przeszłość sprawia, że nie po­
winna być ona dla Czytelnika 
ani nudna, ani tym bardziej 
martwa. Liczymy, że informacje 
zawarte w jego tekstach dadzą 
odpowiedź na wiele pytań zwią­
zanych z widocznymi śladami 
historii tych ziem, pobudzą do 
myślenia i odkrywczych wę­
drówek.

Opinie naszych Czytelni­
ków nie zawsze są zgodne 
z poglądam i redakcji. Za­
strzegam y sobie praw o do 
skracania obszernej kore­
spondencji. Nasz adres: Re­
dakcja M agazynu Robotni­
czej Gazety Wrocławskiej, 55- 
035 O borniki Śląskie, ul. 
Dworcowa 26.

„Człowiek to nie 
mięso do krojenia”

Zamieszczony 3. 07. 1998 r. 
przez Państwa gazetę list czytel­
nika z Trzebnicy na temat Ośrod­
ka Replantacji Kończyn, Mikro- 
chirurgii, Chirurgii Ręki i Chi­
rurgii Ogólnej przyjęty został 
przez nasz personel z uczuciami 
skrajnie różnymi od intencji au­
tora.

Szacunek dla prawdy i cięż­
kiej oraz niedocenianej pracy 
służby zdrowia wymaga jednak 
poinformowania czytelników, 
a w szczególności owego anoni­
mowego pacjenta, o charakterze 
pracy szpitalnego ambulatorium 
chirurgicznego. Zawsze, gdy wy­
stępuje dysproporcja między po­
pytem na usługi medyczne, 
a możliwością ich podaży, po­
wstają sytuacje, w których dy­
żurny lekarz musi ustalić pierw­
szeństwo w udzielaniu pomocy. 
W lecznictwie zamkniętym - 
w tym wypadku szpitalu, 
w którym podczas dyżuru zarów­
no oddziały, sale intensywnego 
nadzoru, bloki operacyjne, izba 
przyjęć obsługiwane są przez te 
same osoby, silą rzeczy koniecz­
ny jest wybór priorytetów. Autor 
listu jest oburzony konieczno­
ścią oczekiwania na udzielenie 
pomocy. Rozumiemy, że dla każ­
dego chorego jego choroba
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i cierpienie są najważniejsze, 
niemniej personel medyczny 
obowiązuje racjonalna ocena 
sytuacji i zabezpieczenie najbar­
dziej potrzebujących. Odwraca­
jąc sytuację, jaką opinię można 
by zbudować o szpitalu, 
w którym lekarz odstępowałby 
od zabiegu operacyjnego, reani­
macji lub badania ciężko chore­
go, dając pierwszeństwo przy­
padkom wymagającym ambula­
toryjnego leczenia lub, jak np. 
przy wstrząśnieniu mózgu, ob­
serwacji. Reasumując, póki spo­
łeczeństwa nie będzie stać na 
osobnego lekarza dyżurującego 
wyłącznie na izbie przyjęć czy 
ambulatorium, póty pacjenci 
Z chorobami nie zagrażającymi 
Życiu muszą ustąpić pierwszeń­
stwa ciężej chorym. Segregacja 
potrzeb, podczas gdy lekarz za­
jęty jest na innym odcinku, do­
konywana bywa przez pielę­
gniarkę, która telefonicznie in­
formuje dyżurnego chirurga 
o stanie chorego, ale to lekarz 
na podstawie wiedzy i doświad­
czenia decyduje, czy np. prze­
rwie obchód i pobiegnie na izbę 
przyjęć, czy też zrobi to po za­
kończeniu wcześniej rozpoczę­
tych czynności.

W konkretnej sytuacji Ośrodka 
Replantacji Kończyn pełniącego 
równocześnie ostry dyżur z za­
kresu chirurgii ogólnej i urazo­
wej dla 75-tysięcznego rejonu 
oraz chirurgii ręki dla całego 
kraju, mogą występować sytua­
cje, w których lżej chorzy muszą 
poczekać na lekarza. Rozumiemy 
odczucia pacjentów, niemniej 
wymagamy też zrozumienia dla 
innych. Jednocześnie 30 proc. 
pacjentów, którym udziela się po­
mocy po południu w szpitalu, na­
leży do pacjentów „przychodnia-

nych ", tzn. takich, którzy powin­
ni być leczeni w lecznictwie 
otwartym, tj. rejonowych pora­
dniach chirurgicznych, nie anga­
żując sił i środków szpitalnych 
przeznaczonych dla chorych ho­
spitalizowanych. Chorzy ci nie­
jednokrotnie z urazami sprzed 
wielu dni z różnych przyczyn, za­
winionych i niezawinionych, nie 
korzystają z przychodni (notabe­
ne czynnej tylko do godz. 12. 00) 
i traktują szpital jak poradnię. 
Stanowi to poważny problem f i ­
nansowy, obciążając szpital wy­
datkami, na które budżet jest 
przyznawany poradniom.

W większych miastach ambu­
latorium chirurgiczne znajduje 
się przy pogotowiu ratunkowym, 
do szpitali zaś kierowani są wy­
łącznie chorzy wymagający ho­
spitalizacji i problem oczekiwa­
nia sprowadza się do kolejki 
w pogotowiu.

Ośrodek Replantacji Kończyn 
został wybudowany dzięki 
ogromnemu poparciu społeczne­
mu w całym kraju, co jest dobit­
nym wyrazem pozytywnej o nim 
opinii, pełni od 1971 roku nieu­
stanny dyżur przyszywając od­
cięte kończyny (do czego został 
powołany), w posiadaniu naszym 
są setki listów z podziękowania­
mi, dedykacje prasowe, radiowe 
i telewizyjne od pacjentów, 
których uratowano od kalectwa. 
Tylko istnieniu Ośrodka Replan­
tacji region trzebnicki zawdzię­
cza pozostawienie na miejscu od­
działu chirurgii ogólnej i urazo­
wej, bowiem w 1993 roku 
w związku z remontem obiektów 
klasztornych podjęto decyzję o li­
kwidacji chirurgii w Trzebnicy. 
Obiektywne okoliczności łącze­
nia funkcji wysokospecjalistycz­
nego centrum i szpitala rejono­

wego mogą powodować koniecz­
ność dłuższego oczekiwania na 
izbie przyjęć.

Korzystając z łam Państwa 
gazety prosimy pacjentów o wy­
rozumiałość, jednocześnie zapra­
szamy redakcję do odwiedzenia 
naszego Ośrodka i zapoznania 
się z problematyką.

Anonimowego czytelnika in­
formujemy, że tak jak w każdej 
instytucji także w szpitalu istnieje 
dyrekcja, do której można się 
zwrócić z uwagami czy zastrzeże­
niami, zaś korektorom Gazety 
Robotniczej zwracamy uwagę, że 
Ośrodek Replantacji Kończyn to 
nazwa własna i pisanie jej z ma­
łej litery jest błędem ortograficz­
nym.

Z poważaniem 
personel Ośrodka 

Replantacji

Od redakcji:
Autor listu Opatrzonego tytu­

łem „Człowiek to nie mięso do 
krojenia” nie był anonimowy, 
lecz zastrzegł swoje nazwisko do 
wiadomości redakcji. Swoich na­
zwisk nic podał natomiast perso­
nel ośrodka podpisany pod odpo­
wiedzią na ów list czytelnika. 
Ponieważ jednak list z odpowie­
dzią napisany był na firmowym 
papierze Ośrodka Replantacji 
Kończyn, Mikrochirurgii, Chi­
rurgii Ręki i Chirurgii Ogólnej 
w Trzebnicy i opatrzony jednym 
konkretnym podpisem osoby, 
która z kolei zastrzegła swoje na­
zwisko do wiadomości redakcji, 
mogliśmy powyższy tekst wy­
drukować. Przypominamy, że li­
stów anonimowych nie publiku­
jemy.

ZA DARM O
WSZYSTKIE OGŁOSZENIA DROBNE ZAMIESZCZANE SA RÓWNIEŻ 
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NIERUCHOMOŚCI
S P R ZED A M
S P R ZE D A M  mieszkanie własnościowe 79 , 22 
m kw., garaż, ogródek. Skarszyn 46c/2. 
D ZIA ŁK A  budowlana 0 , 23 ara, Krościna Mała 
k/Prusia. Tel. grzecznościowy 312*63-52 po 
19. 00.
D U ŻA  działkę budowlaną koło Obornik, tel. 
310-26-53.
W ILC ZY N  L E Ś N Y , działkę budowlaną z  podpiw­
niczona piwnicę, 310-28-09.
D ZIA ŁK I rekreacyjno budowlane pod lasem 
nad rzeczką za 1 ar 70 zł. 071/312-33-38 
D Z I A Ł K A  rzemieślnicza 0 . 6 7 ha. uzbrojona 
p rzy  trasie Trzebnica - M ilicz, 0 7 1 /3 1 2 - 
33-38
SAD  wieloowocowy, pow. 1 . 2 1 . altanka, dużo 
młodych drzewek w Księginicach. Tel. 38-70- 
651 wieczorem.
D OM  wraz z  zabudowaniami gospodarczymi, 
nadający się na działalność. 55-105 Czeszów, 
ul. Trzebnicka 13.
B IU R O , gabinet, kancelaria, usługi, parter wi­
tryny Kozanów 50 m kw. ASC0. Tel 0-601 
786074.
DW IE działki budowlane, 2x700 m kw. w Za* 
|ąc2kowle. Tel. 310-73-66.
D ZIA ŁK I rekreacyjne 1 .  1 ha; 0 . 18 ha; 0, 40 ha; 
3, 62 ha pod lasem. Ligota Trzebnicka, 55-100 
Trzebnica.

NIERUCHOMOŚCI
P O S Z U K U JĘ
M Ł O D E  małżeństwo wynajmie mieszkanie 
w Trzebnicy lub okolicach. Tel. 3121306.

NIERUCHOMOŚCI
KUP N O
0 Z IA ŁK Ę  budowlaną do 10 arów w Trzebnicy 
lub Obornikach. Tel. 0-61 727828.
DOM  poniemiecki, okolice Obornik Ś l. Tel. 310- 
23-29.

NIERUCHOMOŚCI
W Y N A JEM
DO wynajęcia w centrum Trzebnicy lokal na 
b iu ro -120 m kw, cena 1800 zł. telefon- od za­
raz Kontakt 0601-77-05-03.
W C EN T R U M  Trzebnicy- parter willi, centrum, 
120 m kw. Tel. 0601-77-05-03.
M IES ZK A N IE do wyna|ęcla w Obornikach Ś L, 
3-pokojowe. I p, telefon, termin od lipca. Tel. 
310-29-62.
L O K A L  w centrum Trzebnicy- wysoki standard: 
gabinety, biuro. 071/312-09-29.

L O K A L w Trzebnicy o pow. 70  m kw oddam 
w dzierżawę - na biura, handel, gastronomię. 0- 
601-78-54-13.

NIERUCHOMOŚCI

ZAM IANA
M IESZKANIE kwaterunkowe w Wałbrzychu na 
podobne w Obornikach Śląskich, tel. 310-25-98. 
M IES ZK A N IE kwaterunkowe w Wałbrzychu (37 
m kw. ) na podobne we Wrocławiu, tel. 310-25- 
98
M IES ZK A N IE własnościowe Oborniki ŚL na 
dom na wsi. Tel 310-23-29.

AUTO - MOTO

S P R Z ED A M  AU TO
Ż U K  w dobrym stanie, nowa plandeka, zadba­
ny, cena 3. 000 zł, informacje w kiosku w Skar­

szynie lub wieczorem Skarszyn 18 pan Ser- 
wońskl.
H O N D A  civtc, benz., poj. siln. 1200 ccm rok 
prod. 1986 r ,  przebieg 150 tys. km, biała, cena 
10400 zł Tel. 312-10-64 
FIAT 126p, rok prod. 1985, po remoncie silni­
ka, przebieg 13500 km. Tel. 310-17-53.
FIAT 126p, 79/80r, 20. 000 km, po remoncie, 
nowe zwrotnice, cena 1 . 600 zł. Tel. 387-21-89. 
FIAT 126p, 650, 1980r, stan dobry, dużo no­
wych części Zawonia, ul. Oleśnicka 39a.
FIAT 126p, 1984r. 650, cena 1 . 650 zł, stan do­
bry, I właściciel, dużo nowych części. Żmigród 
071/385-20-18.
T R A B AN T 601, silnik do remontu, zarejestro­
wany, 3-103-194
M ER C ED ES  123, 3000, 81 r, biały, cena 7 .  500 
zł. Oborniki Ś L , ul. Łokietka 7 . sklep z obu­
wiem.
FIAT 126p, 89r, piaskowy, 55. 000 km. zadbany, 
cena 4 . 200 zł- lub zamiana. 071/387-10-94. 
H U N D AI Pony 1500, 92r. 92. 000 km. tel. 
071/312-62-42.
O P E L  Ascona G L  Sedan, 1598, 87r, biały, 
84. 000 km, cena 1 1 .  500 zł. 071/310-28-56.

STAR 200W, 79c. zielony, cena 7 .  500 zł. stan 
dobry, zarejestrowany. Trzebnica tel. 312-32- 
93 po 1 7 . 00.
Ż U K , cena 1000 zł. Tel. 312-02-09.
FIAT Cinquecento 7 0 4 , 1996 r., 1 1 .  000 km. bia­
ły. cena 16 000 P LN  Tel. 35856085.
BMW 316 , rok prod. 1982-97, części, stan bar­
dzo dobry. Trzebnica, ul. Łąkowa 6.

AUT0-M0T0

ZA M IEN IĘ
P E U G EO T  3 0 9 , 1 . 4 benzyna, 1990r, trzydrzwio­
wy. czerwony, zadbany. Tel. 310-31-64.

AUT0-M0T0

CZĘŚCI
C ZĘŚ C I do trabanta, nowe, 3-103-194.

ROŻNE
S A M O TN A  emerytka z  dzieckiem chorym na 
cukrzycę w zamian za możliwość zamieszkania 
zaopiekuje się osobą starszą. 55-036 Pęgów, 
ul. Dworcowa 67/5.

SPRZEDAM

R Ó Ż N E
S P R 2 E0 A M  skaner - nowy MM 1 0 0 , 16 bit, ko­
lor. 300x600 dpi. Tel 312-10-64.
M APY ścienne, szkolne, historyczne, po 10 zł/szt. 
071/310-16-83. 071/310-27-77 wieczorem. 
ŁA D O W AC Z „Cyklop- T2 14 , rok prod. 1980, ce­
na 5. 000 zł. tel. 071/51-62-13.
KIOSK z wyposażeniem o pow. 21 m kw, prze­
nośny, tel. 314-30-61.
T R Z Y  tony m ieszanki zb o żo w e j. P io tro w ­
ski Franciszek. S ko roszów  4 . gm . T rze b ­
nica.

OW A fotele dyrektorskie, brązowa skóra, cena 
700 zł. 071/31-02-728
D R ZEW A  dębowe, ok. 12 kubików Piekary 20. 
tel. 312-02-89.
TANIO aparat „Polaroid*, mało używany, cena 
do uzgodnienia. Tel. 310-18-56.
S P R ZE D A M  sześcioletnią krowę cielną (7  mie­
sięczną). Piekary 1 1 , tel. 312-06-89 19. 00- 
20. 00.

S P R ZED A M  5 ton owsa w cenie 330 zł za tonę 
Tel. 389-73-24.
S P R ZE D A M  20 hektarów pola Tel. 389-73-24 
N O W E pianino marki Rubinstein, metalowa 
płyta. Wiadomość tel. 3120588 
G R Z EJN IK  żeliwny „6 0 "-19  żeberek w całości, 
cena 100 zł. Tel. 312-06-56.
GITARĘ basową „CORT" z pokrowcem I staty­
wem. Tel. 312-01-68 po 16. 00.
P R A LK A  automat PSS 663- wszystkie części 
z rozbiórki sprawne. Tel. 312-06-56.
P ILN IE sprzedam gazety o komputerach. Obo r­
niki Śl. 31-03-286 no 16 00.

OGŁOSZENIA DROBNE ZA DARMO

t j G a z e t aw rocław ska

TYLKO DLA OSÓB FIZYCZNYCH

0  AUTO MOTO
PROSZĘ ZAZNACZYĆ RUBRYKĘ:

  ROŻNE ; [ ]  ZAMIENIĘ
□  KUPIĘ □  TOWARZYSKIE J ZGUBY
□  NIERUCHOMOŚCI Li TURYSTYKA □  ŻYCZLIWOŚCI
L i ODDAM ZA DARMO i I ZAMIENIĘ

T R E Ś Ć  O G Ł O S Z E N I A  [ D O  1 0  S Ł Ó W ) :

JAK ZAMIEŚCIĆ OGŁOSZENIE 
DROBNE ZA DARMO 
W MAGAZYNIE 
GAZETY WROCŁAWSKIEJ

zamówić telefonicznie
W r o c ł a w , t e l .  ( 0 7 1 )  3 4  3 6 6  1 1  
T r z e b n i c a  t e l .  ( 0 7 1 )  3 8  7 2 0  7 1 ,  3 8  7 2 3  9 3

przesłać pocztą
55-035 Oborniki ŚL Dworcowa 26,
50-010 Wrocław Podwale 62

wrzucić do skrzynek 
w punktach:

Trzebnica ul. Kościelna 9, 
Oborniki ŚL ul. Dworcowa 26

dostarczyć osobiście
Trzebnica ul. ks. Bochenka 33, 
Trzebnica ul. Graniczna 2,

Listy

Tel. kontaktowy:

DANE NADAWCY:
IMIĘ NAZWISKO
ADRES



magazyn
tygodniow y piątek 14  sierpnia 1998 r.

INFORMATOR 
T E L . /FAX 310-11-98

T E LEFO N Y
ALARM O W E

P O G O T O W IE R A TU N K O W E
Trzebnica, ul. ks. Bochenka 30, tel. 
312-09-20; Żm igród, ul. Lipowa 4, 
tel. 385-30-09.

P O L IC JA
Komenda Rejonowa w Trzebnicy, ul. 
ks. Bochenka 8, tel. 3 12 -0 7-71; ko­
misariaty: Oborniki Śląskie, ul. 
Dworcowa 2 1 , tel. 3 10 -16 -0 1; Prusi­
ce, ul. Kolejowa 8, tel. 3 12 -6 2 -77; 
Wisznia M ata, ul. Sportowa 3, tel. 
3 12 -70 -77; Zaw onia, ul. Wrzosowa 
2 , tel. 3 12 -8 1-2 1; Żm igród, ul. Kra­
sickiego 1 , tel. 385-30-07.

S T R A Ż  P O Ż A R N A
Trzebnica, PSP ul. Głowackiego 12, 
tel. 3 12 -0 8-5 1; Oborniki Śląskie, 
O S P  ul. Kownackiego 4, tel. 310-25- 
02; Żm igród. O S P  ul. Kościuszki 1 1 , 
tel. 385-30-08.

P O G O T O W IE E N E R G E T Y C Z N E  
Trzebnica, ul. Prusicka 23, tel. 312- 
02-68; Oborniki Śląskie, ul. Trzeb­
nicka 103. tel. 3 10 -1 1-14 ; Żm igród, 
ul. Kościuszki 7 . tel. 385-37-07.

T E R E N O W A  S T A C JA  S AN  EP ID . 
Trzebnica, ul. Obrońców Pokoju 7 , 
tel. 312-09-16.

SZPITALE
I OŚRODKI ZDROWIA

Trzebnica: Szpital Rejonowy, ul. ks. 
Bochenka 30, tel, 312-09-20, 312-
02- 4 1 ,  312-09-58, Centrum Rehabi­
litacyjno-Ortopedyczne, ul. Leśna 1 , 
tel. 3 12 -17-2 6 , Ośrodek Replantacji 
Kończyn i Chirurgii Ogólnej, ul. Pru­
sicka 19, tel. 312-12-36. Rejonowa 
Przychodnia Lekarska, ul. Kościuszki 
10 , tel. 312 -0 3 -75  i 3 12 -0 5 -10 ; 
Oborniki Śląskie: Szpital ul. Trzeb­
nicka 3, tel. 3 10-2 5-81, Rejonowa 
Przychodnia Lekarska, ul. Trzebnicka 
2 1 , tel, 310-26-22; Prusice: Ośrodek 
Zdrowia, ul. Żmigrodzka 32, tel. 312- 
62-91: Wisznia Mała: Ośrodek Zdro­
wia, ul. Wrocławska 2, tel. 3 12 -70 - 
16 ; Zaw onia: Ośrodek Zdrowia, ul. 
Spacerowa 2, tel. 312-81-6 8, Żm i­
gród: Publiczny Zakład Opieki Zdro­
wotnej, ul. Willowa 4, tel. 385-31-18 
(Dział Internistyczno-Rehabilitacyiny, 
Szpital Opieki Długoterminowej), Pu­
bliczny Zespół Zakładów Lecznictwa 
Ambulatoryjnego, ul. Lipowa 4, tel. 
385 -35 -14, Przychodnia Specjali­
styczna, ul. Lipowa 4 , tel. 385-35-14, 
Wiejski Ośrodek Zdrowia w Pow idz­
ku, tel. 385-66-94, Wiejski Ośrodek 
Zdrowia w Korzeńsku, tel. 385-61- 
79 , Wiejski Ośrodek Zdrowia w Bar­
kowie, tel. 385-64-96.

APTEKI
Trzebnica ul. Daszyńskiego 23, tel. 
312-12-65. ul. Kościelna 6, tel. 312-
03- 53, ul. Prusicka 1 , tel. 3 12 -10 -5 7, 
dyżury całodobowe: do 16 VIII apte­
ka przy ul. Kościelnej 6. od 1 7  do 23 
Vll! apteka przy ul. Prusickiej 1 , od 
24 do 30 VIII apteka przy ul. Daszyń­
skiego 23; Oborniki Śląskie: ul. 
Trzebnicka 6, tel. 310-20-36, ul. 
Dworcowa, tel. 310-13-88; Zawonia: 
ul. Spacerowa, tel. 312-81-95; Żm i­
gród: ul. Kościelna 7 , tel. 385-37-65, 
czynna w godz. 8-19 . w soboty robo­
cze w godz. 8 -1 7 , w soboty wolne 
w godz. 8 -14 , ul. Lipowa 9/11, tel. 
385-38-83 czynna w godz. 8-19 , 
w  soboty robocze w godz. 8-15, 
w soboty wolne w godz. 8-13; Prusi­
ce: Apteka pod Lwem . ul. Wrocław­
ska 2, tel. 312-63-03.

IN FO R M AC JE
PKS

Trzebnica, tel. 312-03-63.
PK P

Oborniki Śląskie, tel. 3 10 -11-4 9 ; 
Żm igród, tel. 385-35-22.

PO STOJE TAXI
Trzebnica, ul. Milicką, tel. 3 12 -0 7- 
6 1 . Oborniki Śląskie, ul. Dworcowa 
tel. 310-22-58, Żm igród, ul. Kolejo­
wa 44. tel. 385-32-20.

W A K A C JE ’ 98 - P R O P O ZY C JE NA SIERPIEŃ

T R ZE B N IC A
Trzebnicki Ośrodek Kultury,

u l. P r u s i c k a  1 2 .
S z a c h y  p le n e r o w e  -  s z a c h o w ­

n ic a  p r z e d  T O K ,  c o d z ie n n ie  w  g . 
1 0 - 1 4 .  T u r n ie j e  s z a c h o w e .

S e k c ja  m o d e la r s k a  -  p o n ie ­
d zia łk i  i c z w a r t k i , w  g . 1 1 - 1 3 .  
P o k a z y  l a t a w c ó w  p o  u k o ń c z e n iu  
p ra c  k o n s t r u k c y j n y c h .

Ośrodek Sportu i Rekreacji, 
u l. K o ś c ie ln a  9 .

1 6  V I I I ,  g .  1 1  -  W a k a c y j n y  t u r ­
n ie j p iłk i p l a ż o w e j ( b a s e n ) ;

1 8  V I I I ,  g . 1 1  -  III W a k a c y j n y  
T u r n ie j P ią t e k  P iłk a r s k ic h  ( b a ­
s e n ) ;

2 0  V I I I ,  g . 1 1  -  W a k a c y j n y  t u r ­
n ie j b a d m in t o n a  ( b a s e n ) ;

2 2  V I I I ,  g . 1 1  -  W a k a c y j n y  tu r n ie j te n is a  z ie m n e g o  ( c a m ­
p i n g ) ;

2 5  V I I I ,  g .  1 1  -  III W a k a c y j n y  T u r n ie j K o s z y k ó w k i  ( c a m p i n g ) ; 
2 7  V I I I ,  g .  1 1  -  W a k a c y j n y  tu r n ie j r in g o  ( b a s e n ) .

Zespół Placówek Kultury, u l.
W r o c ł a w s k a  1 2 ,  Ośrodek Spo­
rtu i Rekreacji, u l. S p o r t o w a  
1 3 ,  Rada M ie jsk o -G m in n a  
Zrzeszenia L Z S  w Żmigrodzie

„ L a t o  n a  b a s e n ie ”  -  b lo k  i m ­
p r e z  s p o r t o w o - r e k r e a c y j n y c h  
d la  d zie c i w  k a ż d ą  s o b o t ę  i n ie ­
d z ie lę .

2 2  i 2 3  V I I I  -  w y b ó r  M i s s  L a t a  
i M is t e r a  L a t a  -  o r g a n i z a t o r  Z e ­
s p ó ł  P la c ó w e k  K u lt u r y  w  Ż m i ­
g r o d z ie  p r z e w i d u j e  u d z ia ł  w  i m ­
p r e z ie  o k . 3 ,  5  t y s . o s ó b .

OB OR NIKI Ś LĄ S K IE

K Ą P IELIS K A

s t w ie , M ł o d z i e ż o w e  M i s t r z o s t w a  O b o r n i k  Ś lą s k ic h  w  K o l a r ­
s t w ie ;

2 1  V I I I  -  W a k a c y j n y  tu r n ie j te n is a  s t o ł o w e g o  „ O  p u c h a r  b u r ­
m i s t r z a ” ;

2 6 - 3 0  V I I I  -  M i ę d z y n a r o d o w y  T u r n ie j w  K o s z y k ó w c e  K o b ie t ;
2 8  V I I I  -  r e k r e a c y jn a  o d m i a n a  t r i a t h l o n u  ( r o w e r , b ie g , t o r  

p r z e s z k ó d ) ;
3 0  V I I I  -  T u r n ie j  t e n is a  z ie m n e g o  „ O  p u c h a r  d y r e k t o r a  O S i R ” , 

w a k a c y jn a  lig a  s z a c h o w a .
W s z y s t k i e  i m p r e z y  b ę d ą  w  o b ie k ta c h  O S i R  p r z y  u l . P o n ia ­

t o w s k i e g o  2 2 , a  r o z p o c z n ą  s ię  o  g . 1 4 .
U czn iowski Klub S portow y „ L i d e r ” , u l . P o n i a t o w s k i e g o

2 2 .
W a k a c y jn a  L i g a  S z a c h o w a  d la  D z ie c i  i D o r o s ł y c h . In fo r m a c ja  

t e l e f o n i c z n a ; 3 1 0 - 1 2 - 7 0  lu b  3 1 0 - 1 1 - 0 4 ,  i n s t r u k t o r z y  s p o r tu  J o ­
a n n a  L o ż a  i A g n i e s z k a  L e s i a k . Z a w o d y  p r o w a d z i  k ie r o w n ik  
s z k ó ł k i  s z a c h o w e j  A l e k s a n d e r  B r u d n ik .

1 4  V I I I ,  g . 1 1  -  n a u k a  g r y  w  s z a c h y  d la  w s z y s t k i c h  c h ę tn y c h

I, g . 1 1  -  n a u k a  g r y  w  s z a c h y  d la  w s z y s t k i c h  c h ę tn y c h

2 1  V I I I ,  g . 1 1  -  o t w a r t y  tu r n ie j s z a c h o w y  d la  d o r o s ł y c h  ( b a ­
s e n ) ;

2 5  V I I I ,  g .  1 1  -  w y b ó r  m i s s  i m i s t e r a  s z a c h o w n i c y  ( b a ­
s e n ) ;

2 8  V I I I ,  g .  1 1  -  f in a ł  lig i s z a c h o w e j -  r o z d a n ie  d y p l o m ó w  I n a ­
g r ó d  ( b a s e n ) ;

2 9  V I I I ,  g .  9  -  o t w a r t y  t u r n i e j  j u n i o r ó w  o  m i s t r z o s t w o  
m i a s t a  i g m i n y  O b o r n i k i  Ś l ą s k ie  ( k l u b  „ K u ź n i a ”  lu b  s a la  
O S i R ) .

PR U S IC E
Rada Gminna Zrzeszenia L u ­

dowe Zespoły Sportowe i Z a ­
rząd Gm iny w Prusicach oraz 
L Z S  „Błękitni” Kaszyce W lk .,  
i Rada Sołecka w Kaszycach 
Wlk.

9 V I I I ,  g .  1 3  -  G m i n n y  T u rn ie j 
S a m o r z ą d ó w  W s i  „ K a s z y c e  
W ie lk ie  '9 8 ” .

C e le m  i m p r e z y , k tó r a  o d b ę ­
d z ie  s ię  n a  b o is k u  s p o r t o w y m  
w  K a s z y c a c h  W l k . ,  je s t  p o p u l a ­
r y z a c j a  i u p o w s z e c h n ia n ie  s p o ­
r tu  w ś r ó d  m i e s z k a ń c ó w  w s i . 
S t a r t o w a ć  b ę d ą  r e p r e z e n t a c j e  
p o s z c z e g ó l n y c h  w s i , z  p r z y n a j ­
m n ie j t r z e m a  c z ł o n k a m i  k a żd e j 
r a d y  s o łe c k ie j.

R o z g r y w k i  t o c z y ć  się  b ę d ą  w  n a s tę p u j ą c y c h  k o n k u r e n c ja c h : 
b lo k  A  -  c z ł o n k o w i e  s a m o r z ą d ó w  w s i -  r z u t  lo tk ą  d o  t a r c z y , r z u t  
k u lą  o b u r ą c z  d o  p r z o d u , s t r z a ł y  p iłk ą  d o  p u s te j b r a m k i  (1  m  n a  
1 m  z  o d le g ł o ś c i  1 0  m )  i s la lo m  z  p iłk ą  n a  c z a s  o r a z : b lo k  B -  
m i e s z k a ń c y  w s i (c a ła  e k ip a )  -  p r z e c ią g a n ie  l in y  ( d r u ż y n y  p ię ­
c i o o s o b o w e ) , k o n k u r s  s i ł a c z a , le k k a  a tle ty k a  ( b ie g i: 6 0  m  k o ­
b ie ty , 1 0 0  m  m ę ż c z y ź n i ) .

Z w y c i ę z c a  z e s p o ł o w y  o t r z y m a  p u c h a r  i d y p l o m , z w y c i ę z c y  
in d y w id u a ln i  z a  z a ję c ie  t r z e c h  p i e r w s z y c h  m ie j s c  d y p l o m y  
i u p o m i n k i .

Z g ł o s z e n i a  d o  p o s z c z e g ó l n y c h  k o n k u r e n c ji  s p o r t o w o - r e k r e a ­
c y jn y c h  p r z y j m o w a n e  b ę d ą  p r z e d  s t a r te m  d o  g o d z .  1 4 .

W ISZNIA M A Ł A
Ośrodek Kultury, Sportu i Rekreacji, u l. S z k o l n a  1 ,  u l . S p o ­

r to w a  7 .
O b i e k t y  s p o r t o w o - r e k r e a c y j n e  p r z y  u l . S p o r t o w e j  7 .  O ś r o ­

d e k  w o d n y  -  ł o w i s k o  w ę d k a r s k ie  ( d l a  w ę d k a r z y  j e d n o r a z ó w k i  
- 1 5  z ł  -  ło w ie n ie  o d  ś w i t u  d o  z m r o k u ) .  M o ż n a  p o g r a ć  w  s i a t ­
k ó w k ę , t e n i s a  z i e m n e g o , s z a c h y , w a r c a b y , o d p o c z ą ć  n a d  w o ­
d ą .

Z e b r a ł a : A .  K.

adres godziny
otwarcia parking wstęp atrakcje dla 

dzieci wyżywienie pies Inne

Wisznia Mata, 
ul Sportowa 7 10-18 nie

dzieci do lat 7  bezpłatnie (pod 
opieką dorosłych), młodzież 
szkolna, studenci I emeryci 
- 1 .  50 zł, dorośli - 2 , 50 zł

brodzik, 
zjeżdżalnia, 
plac zabaw

tak nie

osoby zameldowane w ośrodku 
wodnym nie wnoszą opłat za 
korzystanie z kąpieliska.
W  poniedziałki młodzież szkolna 
z  terenu gminy Wisznia Mata wchodzi 
bezpłatnie

Oborniki Śląskie, 
ul. Poniatowskiego 10-18 3 zł/doba dzieci - 2 zł. dorośli - 3 zł

zjeżdżalnia, 
brodzik, 
olać zabaw

tak nie wypożyczalnia drobnego sprzętu 
rekreacyjnego

Żmigród, 
ul. Sportowa 13 1 1-1 9 bezpłatny dzieci - 1 ,  50 zł, dorośli - 2, 50 zł brodzik, 

Olać zabaw tak nie -
Zawonia 1 1-1 9 - dzieci - 1  zł, dorośli - 2 zł brodzik tak nie -

Wilczyn Leśny 8-19 3 zł
dzieci do 8 lat bezpłatnie, 
młodzież do 18 lat - 1  zł, dorośli 
2 zł

plac zabaw tak 3 zł campingi, pole namiotowe

Trzebnica, ul. Leśna 2 10-18 5 zł dzieci - 2 zł, dorośli - 3 zł plac zabaw, 
brodzik tak 2 zł, w kagańcu

boiska, korty, wypożyczenie kajaka 
(także bez karty pływackiej) na pół 
godziny - 2 , 50 zł. wędkowanie 
na stawie (także bez legitymacji PZW ) 
pół dnia - 8 zł

URZĘDY 
MIAST I GMIN

Trzebnica
Urząd Miasta i Gminy, pl. Piłsudskie­
go 1 , tel. 312-06-11.

Oborniki Śląskie
Urząd Gminy, ul. Trzebnicka 1 , tel. 
310-35-19.

Prusice
Urząd Gminy, Rynek-ratusz tel. 312- 
62-24

Wisznia Mała
Urząd Gminy, ul. Sportowa, tel. 312- 
70-25

Zawonia
Urząd Gminy, ul. Trzebnicka 1 1 , tel. 
312-81-82

Żmigród
Urząd Miasta i Gminy, pl. Wojska 
Polskiego 3, tel. 385-30-57.

M U ZEA  I WYSTAWY
Trzebnica

Trzebnicki Ośrodek Kultury, ul. Pru­
sicka 12 , tel. 312-09-47: Wystawa 
fotografii artystycznych - prace foto­
grafików trzebnickich: Elwiry Florek, 
Łukasza Rajcherta, Daniela Sielow- 
skiego i Norberta Ptaka (sala 2); 
Klub Spółdzielni M ieszkaniowej 
w Trzebnicy, ul. Głowackiego 15: 
przerwa wakacyjna; Muzeum Regio­
nalne w Trzebnicy, Rynek 8, M u­
zeum Ludowe w Marcinowie A . i M 
Kowalskich;

Oborniki Śląskie
Mała Galeria Fotografii „Kontrast” 
w Obornikach Śląskich, ul. Dworco­
wa 26: „Kobiety ze snów” Marka Dłu­
gosza • fotografia i „Przyszłość za­
trzymana" Klaudii Gaugier -  malar­
stwo i grafika; O O K : wystawa dzie­
cięcych prac plastycznych wykona­
nych w Kole Małego Plastyka pod 
kierunkiem B. Przybylskiej; Salonik 
Czterech M uz w Obornikach Ślą­
skich, ul. Piłsudskiego 13: od f lipca 
do 31 sierpnia przerwa wakacyjna.

KLUBY
I OŚRODKI KULTURY

Trzebnica
Trzebnicki Ośrodek Kultury, ul. Pru­
sicka 12 , tel. 312-09-47; Klub Spół­
dzielni Mieszkaniowej, ul. Głowac­
kiego 15: przerwa wakacyjna; 

Oborniki Śląskie
Obornicki Ośrodek Kultury ul.
Dworcowa 26, tel. 3 10 -12 -5 1; Salo­
nik Czterech M uz, ul. Piłsudskiego 
13, tel. 310-16-20: do 31 sierpnia 
przerwa wakacyjna;

Prusice
Gminny Ośrodek Kultury i Sportu,
ul. Kościelna 7 . tel. 312-63-10; 

Wisznia Mała
Ośrodek Kultury, Sportu i Rekreacji
w Wiszni Małej, ul. Szkolna 1 , tel. 
3 12 -70 -76 , ul. Sportowa 7 , tel. 312- 
74 -4 1;

Zawonia
Gminny Ośrodek Kultury, ul. Trzeb­
nicka 1 1 ,  tel. 3 12 -8 1-18 :

Żmigród
Zespół Placówek Kultury, ul. Wro­
cławska 12 , tel. 385-31-34.

SPORT I R EK R EA C JA
Trzebnica

O S iR  Trzebnica, ul. Kościelna 9. tel. 
3 1 2 -1 1 -7 1 ;

Oborniki Śląskie
O S iR  Oborniki Śląskie, ul. Ponia­
towskiego 22, tel. 3 10 -12 -70 : waka­
cje z  OSiR i wakacyjna liga szachowa 
dla dzieci i młodzieży;

Żm igród
OSiR Żm igród, ul. Wrocławska 12, 
tel 385-32-19: w każdą sobotę i nie­
dzielę od g. 14 (przy dobrej pogo­
dzie) imprezy rekreacyjne dla dzieci 
na basenie;

Prusice
G O KiS  Prusice, ul. Kościelna 7 , tel. 
312-63-10;

Wisznia Mała
O K S iR  Wisznia M ała. ul. Szkolna 1. 
tel. 3 12 -70 -76 , obiekty sportowo-re­
kreacyjne przy ul. Sportowej 7 , tel. 
3 12 -74 -4 1;

Zawonia
Gminny Ośrodek Kultury w Zawoni, 
ul. Trzebnicka 1 1 , tel. 312 -81-18.

■  „Magazyn" dla mieszkańców gmin: Trzebnica, Oborniki Śląskie, Prusice, Wisznia Mała, Zawonia i Żmigród - tygodniowy dodatek do „Gazety Wrocławskiej. Uka­
zuje się co piątek razem z „Gazetą Wrocławską”, „Magazynem Tygodniowym” i „Telemagazynem” ■  Wydawca: Dom Wydawniczy „Gazeta Wrocławska" spółka z o. o. 50-010 
Wrocław, Podwale 62, tel. 44-70-80 Adres: 55-035 Oborniki Śląskie, ul. Dworcowa 26, tel7fax. 310-11-98 ■  Redagują: Agnieszka Buryło, Andrzej Buryło ■  Biuro reklam, 
tel. 34-285-23 ■  Za treść ogłoszeń redakcja nie odpowiada ■  Redakcja nie zwraca tekstów niezamówionych oraz zastrzega sobie prawo ich redagowania.
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Obornicki Ośrodek Kultury, u l. D w o r c o w a  2 6 .
1 4  V I I I ,  g .  1 1 - 1 3  -  k lu b  w a k a c y jn e j z a b a w y : g r y  k o n k u r s y , 

q u i z y ;
2 0 , 2 1 ,  2 7 ,  2 8  V I I I ,  g . 1 1 - 1 3  i 1 5 - 1 7  -  k lu b  w a k a c y jn e j z a b a ­

w y : g r y  k o n k u r s y  q u i z y ;
1 8 ,  2 5  V I I I ,  g . 1 6 - 1 8  -  w a k a c y jn e  d y s k o t e k i;
2 7  V I I I ,  g .  1 0  -  z a b a w a  m u z y c z n a  d la  p r z e d s z k o l a k ó w , p r o ­

w a d z ą  J u s t y n a  A s z t e m b o r s k ą  i M o n ik a  M a te r n y .
Biblioteka Publiczna im. J .  Iwaszkiewicza, u l. D w o r c o w a  

2 6 , d z ia ł  d la  d z ie c i i m ł o d z i e ż y ;
1 7  V I I I ,  g .  1 5 .  3 0  -  M ó j  u l u b i o n y  b o h a te r  b a j k o w y  -  k o lo r o w a  

w y d z i e r a n k a ;
2 4  V I I I ,  g .  1 0  -  P o d w o d n y  ś w ia t  A r ie lk i  -  s p o t k a n ie  d la  p r z e d ­

s z k o l a k ó w ;
2 6  V I I I ,  g . 1 1  -  M o j a  w ła s n a  

o p o w i e ś ć  -  p r o w a d z i  M a ł g o r z a t a  
B ie r n a c k a .

3 1  V I I I ,  g .  1 5 .  3 0  -  „ K l e k s y -  
s t w o r k i "  -  m a l o w a n i e  f a r b a ­
m i ;

O ś r o d e k  S p o r t u  i R e k r e ­
a c j i ,  u l .  P o n i a t o w s k i e g o
2 2 .

1 4  V I I I  -  W a k a c y j n y  tu rn ie j 
b a d m in t o n a ;

1 8 ,  2 6  V I I I  -  W a k a c y jn a  lig a  
p ią te k  p iłk a r s k ic h ;

2 0 - 2 3  V I I I  -  O g ó l n o p o l s k a  
O l im p i a d a  M ł o d z i e ż y  w  K o l a r ­
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Trzy wioski
Czy ktoś woli, czy nie woli, 
dziś napiszę o Osoli 
i to same dobre rzeczy 
i chyba nikt nie zaprzeczy, 
że Osola uroczysko 
leży od Obornik blisko. 
Rozłożona jest wśród lasów, 
tu nie ma nigdy hałasu, 
nawet sąsiad do sąsiada 
cichuteńko tylko gada, 
by nie zmącić leśnej głuszy, 
która błogość sieje w duszy. 
Domy tu coraz ładniejsze 
i te dawne i dzisiejsze, 
a te letnie prominentów 
mają swoich konkurentów, 
a stoją jak na Podhalu, 
podobniutkie w każdym calu. 
Jest sklep, stacja kolejowa, 
co lat kupę w sobie chowa. 
Można rzec, że zabytkowa. 
Jest tu także piękna szkoła, 
która z wiosek uczniów woła.

ale ta jest w Osolinie 
i też w obornickiej gminie, 
a domy tu - całe piękno, 
czynią wioskę tę ponętną.
W bok troszeczkę tafla wody 
i tu ludzie dla ochłody 
przybywają i z Wrocławia 
mnóstwo ich się tu zabawia 
i choć woda cuchnie trochę, 
mają w niej swoją radochę.
A gdy chcesz przez Bagno je ­

chać,
no to spotka cię pociecha. 
Seminarium Salwatorianów, 
serc i dusz ludzkich panów, 
mieści się w wiosce, w Bagnie 
i aż przyznać się nieładnie, 
czemu Bagno, gdy ziemia 

twarda?
Skąd się wzięła ta pogarda? 
Klasztor jest tu zabytkowy, 
tu księżulków młode głowy 
przepełnione są mądrością.

żeby czuwać nad ludzkością, 
która w wir się złego rzuca, 
a tym sobie życie skraca, ■ 
a o życiu pozagrobowym, 
to już być nie może mowy. 
Jest i kościół dosyć duży, 
który swej parafii służy 
i dba, żeby w tym kościele 
zawsze ludu było wiele.
Obok lipy rozłożyste, 
nad nimi wciąż niebo czyste, 
pnie ich wielkie, wpół spróch­

niałe,
ale liśćmi szumią chwałę 
Bogu i parafii całej.
Na wprost, na rozdrożu wioski 
jest kapliczka Matki Boskiej, 
jakby za drogowskaz służy, 
dobrą przyszłość ludziom 

wróży
i pomagać chce w rozterce, 
o co zabiegają wielce.

Maria Malkiewicz

Krzyżówka 
z powiedzeniem

Litery w oznaczonym rzę­
dzie utworzą rozwiązanie - 
znane powiedzenie.

POZIOMO: 1. opuchlizna, 8. 
desperacja, 9. część meczu ho­
kejowego, 10. ryba z rodziny ło­
sosiowatych, 17. Marek, aktor 
z „Ekstradycji", 18. łagodne.

podłużne obniżenie terenu, 19. 
kończą karnawał, 20. czwarta 
część garnca.

PIONOWO: 2. plama na ro­
gówce oka, 3. płyn przygotowa­
ny do fermentacji alkoholowej, 
4. barwny ptak pogranicza la­
sów i pól, 5. historia, 6. reguła.

norma postępowania, 7. armata, 
11. lekarz, 12. wygnaniec, 13. 
czapla biała, 14. pilot, 15. 
omszony owoc, 16. huk. łomot.

„Ło-Rys”
Rozwiązania krzyżówki pro­

simy przysyłać na diagramach 
wyciętych z gazety do 21 sierp­
nia, po adresem: 55-035 Obor­
niki Śląskie, ul. Dworcowa 26.

Wśród prawidłowych odpo­
wiedzi rozlosujemy filmy kolo­
rowe z bezpłatnym wywoła­
niem, ufundowane przez firmę 

FOTO-KSERO
Rozwiązanie krzyżówki wa­

kacyjnej z nr 41 Poziomo: 1. 
sport, 4. hokej, 7. era, 8. basen, 
9. malec, 10. iwa, 11. klaps, 14. 
kujot, 17. szosa, 20. kolos, 23. 
dno, 24. agapa, 25. medal, 26. 
NFI, 27. trasa, 28. seria; piono­
wo: 1. sobek, 2. olsza, 3. tenis, 
4. hamak, 5. kolej, 6. jacht, 12. 
luz, 13. pas. 15. udo, 16. oko, 
17. start, 18. osada, 19. Adana, 
20. komis, 21. lider, 22. salwa.

Nagrodę za prawidłowe roz­
wiązanie krzyżówki wakacyjnej 
z nr. 41 otrzymuje: Monika Bła­
szyk z Obornik Śląskich. Po 
odbiór nagrody prosimy zgłosić 
się do firmy Ksero-Foto, Obor­
niki ŚL, ul. Dworcowa 33 (pa­
wilon obok DT „Edan”).

6   7P l ■
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R E K L A M A

M A R K U / -  MEBLE
Trzebnica, ul. Daszyńskiego 52 

tel. 387-06-40

Meble fornierowane, barki sty lo w e ,  
kuchnie i sypialnie sosnowe, 
lustra kryształowe, oświetlenie secesyjne

10. 00 -18. 0 0 ,  10. 00 -14. 00 .
19151-fp04/Q8/cdr7

Portret w ramce
Władysław Zięba

Urodzony dyrektor, nauczyciel, 
trener, wspaniały organizator, dzia­
łacz sportowy, miłośnik Trzebnicy. 
Jest to człowiek instytucja. Co 
prawda dzisiaj już nie skacze i nie 
biega, ale ćwiczy, dzięki czemu ma 
sportową sylwetkę! Spójrzcie, jak 
on chodzi. Niejeden mikrus przy 
nim to taka marchewka bez podle­
wania. Jego postawa to dla wielu 
młodych cherlaków wielka przy­
gana. Mówiąc o kimś, kto ma lat 
naście, można coś ponad miarę 
upiększyć, ale u osoby w wieku po 
posturze poznaje się też ducha. 
U niego jest on szalenie niespokoj­
ny, żywy. Nie spocznie, zanim nie 
wymyśli nowego zadania, czegoś 
nie zmieni i nie ulepszy. Pragnie 
tworzyć stale coś nowego, iść do 
przodu. Nosi w sobie pragnienie - 
wykąpać się w basenie! Tak, tak, 
w basenie przez siebie wybudowa­
nym.

Ze swoją szkolą związany jest 
od podstawówki. Tam ma już 
wydeptaną własną drogę, jest 
zrośnięty z murami, drzewami, 
z każdym kawałkiem terenu. Wo­
kół szkoły lad i porządek. Taki to 
szkolny menażer. Nawet samo­
chody mają swoje klasy. Jemu 
tylko jakiś złośliwiec ciągle ma­
luje krzyżyk w miejscu parkowa­
nia dyrektorskiego samochodu.

Uwierzcie państwo! Czego nie 
napisałbym o tym człowieku, bę­
dzie to tylko dotknięcie rysikiem 
jego życiorysu. Jemu przypisał­
bym sentencję: „Człowiek 
skłócony z naturą nie otrzyma od 
niej posagu”.

Wk. Rwicz

FRASZKI
Szczupak

cale życie pożądał płocie, 
choć za tęższe płacił w zlo­

cie.

Prawda
i nieprawda żyją w symbio­

zie,
przecie jadą na tym samym

wozie.

Nienawistny
człowiek kąsa znienacka, 
bo pragnie wyrwać najwięk­

szą część placka.

Idealista
ciągle wzlatywał ptakiem, 
by powrócić Hakiem.

Prawo
Szyte na miarę, bywa ciasne. 
Szyte na wyrost, bywa nieja­

sne.
Szyte w potrzebie, 
pozostałe grzebie.

Wysłużeni
mają swoje ławki i parki, 
jak piaskownice „smarki".

Darmowy kwaterunek
Z jaskini do groty 
dzisiejszej głupoty.

Nieobliczalny
Z nadmiarem naciągał struny 
dla swojej fortuny, 
aż one swe moce 
zamieniły w procę.

Uparta
Długo szukała ducha 
uparta kostucha.
Ujrzała wreszcie ciało, 
ale to ją wpuścić nie chciało. 
Wtedy siadła na grzbiecie 
bezpłatnemu poecie..

Bogate
myśli miewają nieliczni, 
a prawie wcale ci śliczni. 

Władysław Ruszkiewicz

Kątem oka

Cienie przeszłości
(TRZEBNICA) Historia 

jak cień snuje się za każdym 
z nas. Im bliżej zachodowi, 
cień staje się dłuższy. Poje­
dynczy człowiek, tak jak spo­
łeczności, upodabnia się do ja­
dącego wozu, który stale gubi 
części. Zguby te giną bezpow­
rotnie lub są odkopywane 
przez następne pokolenia. Na­
zywamy to odkrywaniem hi­
storii.

Odkrywanie to ma swoją ce­
remonię, technikę, profesję. Pa­
nie i panowie zajmujący się tą 
czynnością w pocie i trudzie od­
twarzają, dokumentują, utrwala­
ją  co tylko się da, dbając 
o prawdę.

Trzebnica ma to szczęście, że 
ludzie zajmujący się dokumen­
towaniem historii, traktują tę 
pracę jako pokoleniowy obo­
wiązek. Dlatego najwięcej jest 
opisów, mało zaś komentarzy. 
Profesjonalnie historią zajmuje 
się ks. dr Antoni Kiełbasa,

a amatorsko dr Jerzy Bogdan 
Kos oraz Wojciech Kowalski, 
Józef Świderski i inni w mniej­
szym wymiarze.

Ks. dr Antoni Kiełbasa spe­
cjalizuje się w historii kościoła 
w tym klasztoru i bazyliki. Jest 
autorem dziesiątek artykułów, 
referatów i książek. Najbardziej 
znane w Trzebnicy jego książki 
to: o biskupie Adrianie Włodar­
skim, o świętej Jadwidze, o ks. 
Ryszardzie Laby i o ks. Franci­
szku Marii od Krzyża Jordanie. 
Spotykając ks. Antoniego w ko­
ściele lub na ulicy myślimy: ta­
ki spokojny, życzliwy, powie 
pochwalony - nie zdając sobie 
sprawy, że jest to człowiek „ko­
pacz”. Przekopuje archiwa, bi­
blioteki, zbiory prywatne, szu­
kając tego, co ukryły dawne 
czasy.

Wśród amatorów najwybit­
niejszych jest dr Jerzy Bogdan 
Kos. Co prawda interesuje go 
historia współczesna, ale za to

nie przepuści niczemu, jak to 
śpiewał jeden taki. Odkrywa, 
zgłębia i pogłębia wszystko, co 
dotyczy służby zdrowia, ale nie 
tylko. W promieniu 100 kilome­
trów nie ma drugiego takiego 
miasta jak Trzebnica, które mia­
łoby tak dokładnie udokumen­
towaną historię służby zdrowia.

Wojciech Kowalski odkrywa 
dzieje sportu, oświaty, szkolnic­
twa. Bywa, że na gorąco zapisu­
je to, co życie dopiero tworzy.

Józef Świderski sięga swą pa­
mięcią do pierwszych dni two­
rzenia szkolnictwa w regionie, 
opisując ludzi i zdarzenia.

Są wśród nas ludzie, 
o których nic nie wiemy, 
a którzy pisząc pamiętniki, do­
kumentują historię rodziny, wsi 
czy miasta. Każdy chce znać 
swoje korzenie, każdy chce zo­
stawić po sobie jakiś cień. Nie 
wstydźmy się swojego cienia.

Wk. Rwicz
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